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puj-
ao

azym mam honor zawiadomić, it z dniem i-go czerwca_r. b. 
’refowanego przezerani o stanowiska w firmie Tow. Ilaudl.- 
lOS\ Kaflat, Szułdberg i Keller, i otwieram własne prze 

ekspedycyjne, które prowadzić będę wspólnie
z  p< S tefan em  Heymaeiem

car Ł  adzi p r i y  ul. S ie n h ls w io z a  N i 13 pod firmą!

Dora Handlowo-Ekspedycyjny

K a f f a l  B H e j f m a n
Dziękując za okazane mi dotychczas zaufanie polecam sią nadal łaska

wym względom i plsfzę sią z powalaniem
D . K A F T  A U•̂ n

Dookoła przesilenia rządowego.
(WczorajsKe o b rn iy  w Sejm ie).

( M s ! !  tüMfyhiüinej.
W A R S Z A W A ,  14 ( P A T )  Na dzislej- 

izern posłodzeniu podkomisji i o n s l y  
f WfyJnej szereg stronnictw zgłosił uzu- 

fataienta rezolucji.

Szczegóły posiedzenia 
komisji Konstytucyjnej.

> W A R S Z A W A .  1 4 . ( A W )  P o s ie d z e n ie
e K c m is ji  K o n s t y t u c y j n e j  r o z p o c z ę ł o  się o 
! j i p d z . l l  i p ó ł . W  d y s k u s ji  u s d  w n io s k a -  
L foi z a b ie r a li fiło s p o s ło w ie  D u t n n o w i c z ,  

S i p i ń s k i .  P i c h n a , W o ź n i k i ,  E r d m a n , 
W .ą b iń s k i, k3 . L u t o s ł a w s k i , Ć z e r n i e w s k i , 

r  ¿ t i in c h a u s , K o s s e t i L i b e r m a u , p o c z e m  
p r i y s t a p in n o  do g ło s o w a n ia .

W o io s e k  P P S  u p a d ł , o t r z y m a w s z y  
J o  głos<Jw p r z e c iw k o  1 0 , p r z y  w s t r z y m a 
n iu  sin p ¿ła S t a p iń i k ie g o . P i z y .ę t y  z o -  

I  l a ł  w n io s e k  d r u g i  ( N .  Z .  L . ,  K .  P ,  K .  i 
K  M .)  z  d o d a tk ie m  w s tę p n y m  ( S e jin  
f c h w a l a  z g o d n ie  i t. d .)  r ó w n ie ż  10 g ł o 
sa m i i r ze c tw  i 3 .  D o d a t e k  k o ń c o w y  n ie  
pu ce rc-cjł, g d y ż  c k a r a ła  sią t ó w n  ić  g ł o -  
i C w  i l l  na 1 4 ) . P r z y j ę t o  r ó w n i t i  p u n k t  
flra iii w n io s k u  le w ic y , g ło s zą c y  c o  ns»3tą- 

K  f a j e :  R z ą d  p o w o ła n y  p r i e z  N a c z e ln ik a  
}; p a ń s tw a  & tajc p r z e d  S 'j m c m  c e i e a  u z y 

s k a n ia  je g o  w o iu m  z a u fa n ia .
U c h w a łą  k o m is ji p o s ta n o w io n o  p r z e d -  

s t8 ^ ić  na p ią tiic w c m  p o s ie d z e n iu  S e jm u , 
s p u w o z d a w c ą  jest p o se ł R c s i e t . W  m y ś l 
'ej u c iiw g ły  o s ta te c z n a  d e c y zja  w  s p r a 
n ie  k ie r o w n ik a  r z ą d u  j : s t  z a te m  w r ę k u  

za  \ o ś r e c n ie ta e iu  k o n w e n c ii  s i n j o -
ió w .

W w i  psi., pps., J s iw o i ta ia “  i UPS.
i  Z35tr;.8isaisia.

(Od vnas?ie>jo k\ >resp.).
WARSZAWA, 14. Wniosek powyź- 

s^yoh ugrupowań brzmi: Sejm stwierdza,
1) że w myśl uchwały Sejmowej z 

f dr.iii 20 lutogo 1919t .  inicjatywa i de-
cy^ja w sprawie powołania Rządu przy- 

|  Naczelnikowi Państwa, za wy-
' ^ Ł,klem wypadku, gdyby Sejm uznał za 

I ^ s'C0;'iaQe na posiedzeniu plenarnem po~ 
^ W zi^ uchwałą, przesądzającą osobę Iłre- 

■juenta iMinistrów lub skład Rządu;
2) Rząd powołany przez Nacaelnika

■  rangtw a staje przed Sejmem celem uzy-
•icania Yotum zaufania iŚpjmu;

8) Przed powołaniem Rządu porożu- 
? V>enle Naczelnika Państwa z

byó dokonane przez zasiągnięcie o- 
P 'njt  Marszałka i Stronnictw Sejmowych 
, formie w danych okolicznościach naj- 
bar'iziej celowej.

BłsnfrwSiko HPRa
P u n k t  i  m a  b r z m i e ó ; i — 4 e  w  m y ś l  

u c h w a ł y  S e jm o w e j  z  d n . « 0  l u t e g o  101® 
r .  i n i c j a t y w a  w  s p r a w ie  p o w o ł a n i a  R z ą 
d u  p r z y s ł u g u j e  N a c z .  P a n «iotwa.

K ltn wnloikl a i j f f l j  w lt ln t i i /
W n i o s e k  N Z L . ,  K P K . ,  K M . ,  o r a z

P .  I I  w n i o s e k  l e w i c y .

(Od icłasftego kortsp.X
WARSZAWA, 14. Komisja konsfp* 

fućyjna, rozpatrzywezy trzy zgłoszone  
wnioski poszczc(;6inych grup stronnictw, 
w iększoiclą glonów, m ianowicie 10, p rzy  
fata wniosek- wspólny klubówi NZL., 
KPK. i KM.

Wniosek klubu PPS., PSL  .W y
zwolenia" uzyskał 14 głosów  pr*y jed
nym wstrzymującym się, a wniosek  
ZLN., ChD. i grupy Dubanowicaa otrzy
mał równie! 14 głosów za.

W sebraniu brało udział 31 posłów.
Jednom yślnie natomiast przyjęto 

punkt drugi wniosku lewicy, który brzmii 
Rząd powołany przez Naczełnifta P ań
stwa staje przed Sejmem celem  uzy
skania votum  Ksufania Sejmu.

I M  DL, HPX. i ML ~~
(Od wUuntgo kortsp.).

W A R S Z A W A ,  14. Wniosek Zjedno
czenia Ludowego, Klubu Pracy Konaty» 
tucyjnei i Klubu Mieezczariakiego brzmi*

»Wyrazy .N acieln ik  Państwa po
wołuje* i wyrazy „Ne podstawie poro
zumienia i  S e j m e m "  interpretuje Sejm 
w ten sposób, że inicjatywa w wyzna- 
czaniu premjera należy z reguły do 
N a c z e l n i k a  P a ń s t w a , i i e  w braku pro
pozycji ze s t r o n y  Naczelnika Państwa 
lub braku zgody ze strony konwentu 
senjorów na osobą proponowanego kan
d y d a t a , konwent ssnjorów większością  
reprezentowanych głosów  desygnuje pre
m j e r a * .

P a ia tta  endecji.
(Od własnego korttp.).

WARSZAWA, 14. W nioski endecji 
(Zw. Ł N. i Oh. D.) na dzisiejszem po
siedzeniu Komisji Sejmowej upadły.

Piątkowe poiiedieaie Ssimo,
(Od własnego koresp.).

W A R S Z A W A ,  14. P o r z ą d e k  d z i e n n y  
p i ą t k o w e g o  p o s ; e d z o n i a  S e j m u  p r z e w i 
d u j e  t r z y  r .fc s t ^ p jj ą c a  p u n k t y :  i )  R o z -

Ciągnięde ustawy konstytucyjna} na przy
łączone do Polski tereny G. Śląska;
2) Interpretacje trzeciego punktu «Malej 
Konstytucji" i 8) Dalsza dyskusja nad 
projektem ordynacji wyborczej.

M n l t  r u f o w a  a  t p r a s j  s i t t l s e .
(Przerwa w obradach nad budże
tem ministerjum ośwleoenia powo

duje nlepoiądaną zwłokę).
(Od wiotnteo harap.}.

W A R S Z A W A ,  H .  Z  p o w o d a  p r z e 
s i le n i a  g a b i n e t o w e g o  z o s t a ł y  p r z e r w a n e  
o b r a d y  i a d  Imdietem M i n i s t e r . W y z n a ń  
R e l i g .  i O s w ie o e n ia  P u b l i c z n e g o  w  s e j
m o w ą )  k o m i s j i  f i n a n s o w o - b u d t e t o w e j . 
P r z o r w a  t a ł n j e m n l e  w p ł y w a  na tok prac- 
w  m i n i s t e r j u m . W  d y s k u s j i ,  wyłonionej 
w komisji po r e fe r a c ie  p o s , Woiinickie- 
go, posłowfo p r a w ic  w s z y s t k i c h  p a r t y j  
o ś w i a d c z y l i  s !ą  za p o d n ie s ie n ie m  p o z y 
c j i  b u d ż e t u  M i n i s t e r j u m  Wyznań R e i .  i 
O ś w ie c e n i a  P u b l i c z n e g o . N a  nastąpnęm 
p o s i e d z e n i u  k o m i s ji  m i a ł  zabrać g ło s  
w i c e m i n . O ś w ie o e n ia , p . Łopuszański. 
P o s i e d z e n ie  t o  w s k u t e k  u s t ą p ie n ia  g a 
b i n e t u , n ła  o d b y ł o  isię Jeszcze.

Chwale? p. Skalskiego.
(Sprostowanie tendencyjnych tałsiów).

W artykule wstępoym wczorajszego 
.Kurltrs Łódzkiego“ rnaUzło się  m. To. 
zdaole nast^psjącei „W dniu dzisiejszym
zwróciły się kluby Pracy Konstytucyjnej 
i Narodowa Partja Robotnica# do posła 
Skulskiego, ofiarując ma poparcie, na wy
padek, gdyby zechciał podjąć się misji
tworzenia gabinetu*.

Redakcją .Prac; 
przez prezydjum klubu poselskiego NPR. 

kafei

,Pracy* upoważniona jest

do kategory cznego ziprzeezeoia tej z grun
ta kłamliwej informacji łódzkiego organu 
N. Z. L. Niema i być nie mogło isdnego  
powodu, (fla którego NPR. mogłaby de
klarować swe poplrcie p. Skulskiemu, 
przewódcy reakcyjnej gftpy t. zw. Naród. 
Zjedo. Lud.

Wyssane z palca zmy¿lenia „Kntjera 
Łódzkiego“, zawarte w „ p o w a ż n y m “  arty
kule wstępnym, iwiadczą wymownie o po
ziomie tego pisma i wyrobieniu politycz- 
nem jego współpracowników, którzy w swej 
chorobliwej gorliwości ad m a io r e m  gio- 
riam p. Skalskiego, skompromitowali się 
już zresztą niejednem kspitalnem głup
stwem.

Polityka polska
RoMa i Sasinami.

W A R S Z A W A ,  14  ( w ł )  W  o s t a t 
n ic h  d n i a c h  t o c z y ł y  s ię  w  m i n i s t e r j u m  
s p r a w  w e w i i ę t r z n y o h  n i a u r z ę d o w e  r o k o 
w a n i a  m i ę d z y  p r z e d s t a w i c i e l a m i  r z ą d u  
a k i l k u  p e ł n o m o c n i k a m i  u m ia r k o w a n e j  
g r u D y  u k r a i ń s k i e j  p a r t j i  „ t r u d o w e j *  z o  
w s c h o d n ie j  c z ę ś c i M a ł o p o l s k i . W y n i k i  
t y c h  n i e o b o w i ą z u j ą c y o h  r o k o w a ń  są 
t r z y m a n e  w  t a j e m n ic y . •

P r z e d m i o t e m  c b r a d  b y ł a  s p r a w a  
u ło ż e n ia  s t o s u n k ó w  p o k o jo w e g o  w s p ó ł 
ż y c i a  m i ę d z y  p o l s k ą  a  m a ł o r u s k ą  c z ę ś  
c lą  l u d n o ś c i  w e  w s c h o d n ie j c z ę ś c i M a 
ł o p o l s k i . C z y n n i k i  m i a r o d a j n e  t r a k t u j ą  
tę  w y m i a n ę  z d a ń  z e  s t r o n y  d z i a ł a c z y  
m a ł o r u e k i c h , j a k o  c h ę ć  w y s o n d o w a n i a  
r z ą d u  o j a g o  n a s tr o ja c h  w  s p r a w i *  
w s c h o d n ie j  c z ę ś c i M a ł o p o l s k i .

R o k o w a n i a  p o w y ż s z e  n ie  d a ł y  n a 
r a z i »  p o z y t y w n e g o  w r n i k u .

Dyplomowany krawiec męski z paryskie] 
akademji „MIRONA“

L .  L E N K I N S K I
BENEDYKTA N9 1.

Pnsyjinuje wszelkie męskie roboty po ce- 
“ nach PRZESTĘPNYCH I 

Spscjalnośó futrzane roboty Specjalność.
w i l i w m i  W B Ł i J  L L . L . .  ...................................... ■■I M

Czlkie p t t i i s j t i

e
BERLIN, 14 (PAT) Jak  donosi pra

s a  r4o:niecka, dn. 13 grudnia 1921 r . 
o s e ł niemiecki w Paryżu przedłożył 

ionferencji ambasadorów uotę, w  której, 
p o  gruntownem uzasadnieniu, domaga 
s ię  w  i m i e n i u  swojego rządu-zwrócenia 
s z k ó d , wyrządzonych przez powstanie 
górnośląskie. Komisja ambasadorów w  
o d p o w i e d / J  swej ,’z dn. 14 marca 1922 r .  
uchyla się od nawiązywania pertrakta- 
o y j w  tej sprawie, zaprzeczając jakiej* 
k o l  wiek odpowiedzialności rządów sprzy
mierzonych. Rząd niemiecki wystosował 
d n . 81 kwietnia b. r. bezpośrednio d o  
r a ą d u  Angiji, Francji i Włoch notę, w  
której aie uznaje odpowiedzi konferen
cji a m b a s a d o r ó w  1 uzasadnia n a  nowo 
s w e  prawa, żądając stanowczo, aby rzą
d y  sprzymierzone przystąpiły do zbada
nia tej sprawy. Dotychczas odpowiedzi 
na tę 'n o tę  rząd niemiecki nio otrzymał.

lia  S s s ia a j  m iasta p a ltk le  aa te le  
a p w i m j i .

(Od własnego koresp.Jl
WARSZAWA, 14. Komitet Dorad

c z y  Nadzwyczajnego Komisarjatu drt wal
k i  z  drożyzną 'obradował nad kilkoma 
sprawami aktualneml.

Przedewszystkiem zajmowano się 
n a  tyoh posiedzoniaoh rozdziałem kredy
t ó w  między m iasta i związki kooperatyw 
n a  cele aprowizacyine. Tak, naprzykład. 
W arszawa otrzymaia 050 miljonów’, Łódi 
—800 miljonów, Kraków—125 miljonów, 
Lwów—155 miljonów i  t. d . Związkowi 
kooperatyw przyznauo łącznie około Jed
n e g o  miljarda na tenże sam oel.

< Na G , Śląsku,
KATOWICE, 14 (AW) Na środo- 

w e r a  posiedzeniu Rady wojewódzkiej u- 
chwalono tekst- roty przysięgi dla urzę
dników. Pozatem omawiano sprawy zwią
zane z przejęciem sądownictwa, oraz 
administraoji podatkowej.

KATOWICE, 14 (AW) Komitet przy-, 
jęcia wojsk polskich Vydał odezwę, w  
którei ogłasza że główne uroczystości 
odbęaą się ¿dopiero po przejęciu całej 
wyznaczonej nam ozęSci G. Śląska przez 
wojska polskie.

KATOWICE, 14 (AW) Wr Królew
skiej Hucie.‘Anglicy aresztowali na pod
stawie złośliwych denuncjacyj redaktora 
.Głosu Porannego“ p. Nowałca.

KATOWICE, 14 (AW) Pismu nie
mieckie donoszą, że na zasadzie umowy 
pomiędzy przedstawicielami kolejnictwa 
polskiego i uiemieckiego przejęcie ca
łego ruchu kolejowego polskiej częśol 
G. Śląska przez urzędników pOlskiok 
odbędzie się  w nooy % Boboty na nie
dzielę t. j. k 17 na 18 b. m.
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J & p a s y  b a k z e w i d u e  n i e  u s t a j ą
WILNO, 1 A W >  W nocy z dnia 12 

n a  13 b.m. biindy bolszewickie dokonały 
nowego napada na tcrytmyum Rzplltcj, 

'przekraczając granicę od strony Polo- 
fika. W rejónlo stacji Zahacie udało się 
bandzie podpalić okoliczne lasy. 'Zarzą
dzona natychmiast kontrakcja naszych 
oddziałów wyparła napastników z  po
wrotem na tery tor,jur» sowieckie. Lasy 
płoną n a  olbrzymiej : p r z e s t r z e n i . P r z e 
widywane są ogromne s t r a t y .

Dziennikarze włoscy 
w Gdańsku.

O D A i N S K ,  14. ( A W )  D z i ś  ra n ?  p r * y -  
b y fa  tu w y c ie c z k a  d z l e n m h a r z y  w ło s k ic h . 
N i  d w o r c  i p o  w .k i i  p r z y b y ł y c h  p fje d & ta -  
wicielfe se n  »tu g d a ń s k ie g o , c c a t ta ia e R O  
k o m i s a i j a t u , o r a z  p ra sy n ie m ie c k ie j i  p o l -  
y i t f t j , A ^ e n C ji  W s c h o d n ie j i k o n s u l w io s 
k i . P r z e d  p o łu d n ie m  g o ś c ie  z w i e d z a li  
m ia s to , o p r o w a d z a n i  p r a c z  d e le g a tó w  se 
n a tu . P o  p o łu d n iu  o d b ę d z ie  sie w y c ie c z 
ka d o  p o r tu , u r z ą d z o n a  p t z e z  R a d «  P o r 
t o w ą , n a s tę p n ie  na s ta tk u  p o ls k im  g o ic ie  
u d a d z ą  się d o  O .ł o w a  i G d y n i .  W t e c z c -  
f c j i  o d b ę d z ie  sią na ich c zy ś ć  p r z y j c i e  
w y d :n e  p r z e z  g e n e r a ln e g o  k o m is a r z a  P l u «  
u ń s k i e g o . W  n o :y  d z .e a m k a r » *  w ło s c y  
o d ja d ą  d o  P o z n a u i * .

H o ® l  » ł o f l e y  R o s j i  Ś w i e c k i e j
Ustalenie Komitatu Triach: Stalin, Kamleniew 

I Ryków.
B E R L I N ,  1 4 . „ F r e l h e i t “ ,  o r g a n  n ie 

z a w i s ł y c h  s o c j a lis t ó w  d o n o a i, ż e  L o n i n  
z m u s z o n y  j e s t  z  p o w o d u  s w e j c h o r o b y  
o p u ś o ió  M o s k w ą  n a  p r z e s z ł o  p ó ł  r o k u  i

io w s t r z y m a ć  s ią  z u p e łn i e  o d  z a j m o w a n i a  
1*5 r z ą d a m i . N a  j e g o  m ie js o e  C e n t r a l n y  

K o m i t e t  R o s y j s k i e j  P a r t j i  K o m u n i s t y c z 
n e j m i a n o w a ł  K o m i t e t  R z ą d z ą c y , s k ł a d a 
j ą c y  s łą  z 8 c z ł o n k ó w , a  m l a n o w io i e : S t a 
l in a , K a m l e n i e w a  i R y k o w a .

S t a l i n  J e s t  b o l s z e w i k i e m  g r u z i ń s k i m , 
n a r o d o w o ś c i  t u r e o k ie j  i o b e o n ie  g ł ó w n y m  
s e k r e t a r z e m  G e n e r a ln e g o  S e k r e t a r i a t u  
R o s y j s k i e j  P a r t j i  K o m u n i s t y c z n a } . K a -  
H iie n io w  j e s t  p r e z y d e n t e m  S o w i e t !  M o 
s k i e w s k ie g o  i u c h o d z i  t a  l ib e r a ln e g o . 
R y k ó w  b y ł  p r e z y d e n t e m  N a j w y t n a e l  R a d y  
G o s p o d a r c z e j  i b y ł  w  s w o im  o z a s ie  j e d 
n y m  z  p i e r w e z y o n , k t ó r z y  p o p i e r a l i  i  z  w .  
» o w ą  p o l i t y k ą  g o s p o d a r c z ą .

f i l u t  H W ltC k ll
B U K A R E S Z T ,  1 4 - g o  ( P A T )  R a d j o . 

. O r i e n t " .  G e n . M d l l e r , s z e f  s z t a b u  g e n . 
W r a n g l a , z a w i a d o m i ł  p r e m j e r a  B ra fc la n u , 
i e  d o k u m e n t y  z ł o ż o n e  p r z e z  O z i o z e r i t m  
n a  k o n f e r e n c j i  g e n u e ń s k ie j , a  s t w i e r d z a 
ją c e  i s t n ie n iu  t a j n e g o  p o r o z u m i e n ia  m i ę 
d z y  W r a n g l e m  a  R u m u n j ą , n io  są  a u 
t e n t y c z n e .

U  w r ó t  k o n f e r e n c j i  
h a s k i e j .

P l l t J  tCEf!M|J f c i l l
LEAFICLD, 14. (PAT) Radjo.— Fle- 

narne posiedzenie przedstawicieli mocarstw 
europejskich w Hadze będzie poświęcone 
wybianiu delegatów dla prowadzenia per- 
trakt, cyj z sowietami. Dilegac;« ta  bę
dzie * rawdup ci b iie składała sią z  11 
osób. W skład jej wejdą przedstawiciele: 
Anglji, Fra c japonji, Włoch, Belgji i 
innych sprzymierzonych i zaprzyjaźnio
nych pań3tw.

[laisnit w Paryża.
P A R Y Z ,  1 4 . S e n a t  z a j m o w a ł  sią 

d z U i  u c h w a l o n ą  j u ż  p r z e z  I z b ę  u s t a w ą  
•> u d / i *  Is n ie  k r e d y t u  A u s t r j i  w  w y s o 

k o ś c i  i 5  m : l j o ; ; ó »  f r a n k ó w . W  rozpra
w a c h  r ó i r . l  m ó w c y , z w ł a s z c z a  s p r a w o 
z d a w c a  D a u d e i ,  w y p o w i e d z i e l i  a ię  p r z e 
c i w  p r z y ł ą c z a n i u  A u s t r j i  d o  N i e m i e c .

P o i a c s r e  o ś w i a d c z y ł ,  i e  w  o b e c 
n y c h  u e r u n k a c h  p r z e w l e k a n i e  u d i l e l e -  
n la  i r s d y t u  b a r d z o  p o g e r t z y ł o  p o ł o ż e 
n ia  w  A j s t r  i. P i z e d e w s z y a t k i e m  r .a l « ż y  
w i z c z ą ć  o s t r ą  w a l k ę  p r z e c iw  z a b i e g o m  
w s z i i c h n - e m c o w  o  p r z y ł ą c z a n i e  A u s b j i  
d o  N i e m i e c . P o i n c a r e  w s p o m n i a ł  n a *  
s t ą p n ie  o  s p r a w o z d a n i u  p o s ła  f r a n c u 
s k ie g o  w e  W i e d n i u , k t ó r y  d o m a g a ł  się 
u d z ie l e n ia  s z y b k i e j  p o m o c y  d ia  A u s t r j i  
i o  s p r s w e i d a n i u  a u 3 t r i a c . l a g o  p o i ł a  w  
P a v y ż u ,  k t ó r y  .w r ó c i ł  u w a g ę  n a  s t o 
s u n k i  a u s t r i a c k ie  l w y r a z i ł  o b a w ę , ź e  
j e ż e l i  s t «  > obecny p o t r w a  jeszcze d ł u t e j ,  
t o  A u .-4 r  3 ! - a d  w  a r .a r c h j ę  - a l b o  
t e ż  e r z y l ą c j y  sic d o  Niem.ec.

II ai&aSotlla Bali.
L E  A  FIELD, 1 4 . ( P A T )  Sir Graeme, 

jeden z członków delegacji angielskiej ns 
konferencje Im lrą, przem awiając przed 
BdsnietB sią do  Hagi w angjelsko-rosyJ* 
skim klubie w Londynie, oświadczył. ta  
Rosja potrzebnie wznowienia handlu i o d 
b u d o w y  przem ysł«, jedna k i a  osiągniącła 
tych celów  Jsst nlem otllw em  d o  urzecey-

6 (stulenia bez poparcia te  s tr o a y  państw  
sto p y  t a c h o d n ie j  i be s Ich kipit«łów  i 

BCmocy te c h n ic z n e j. S ir  G ia e .m e  podkre
ślił. l a  p o w o d » e n i e  k o n fe r e n c ji h a s k ie j z a 
l e t y  w z a p a ln o ś c i  o d  s ta n o w is k a  r z ą d u  
ł o w ie c k ie g o  oraz o d  t e g o , o s y  prM dsta- 
« r ic ie !«  rrądn s o w ie c k ie g o  « d o l n i  b ę d ą  
p r e e ło ly ć  isto tne interesy R o s ji  k a d  in te 
r e s y  k o m u D ie m u  wogóle.

8!B »litoc|i Matei t a tn t j .
L O N D Y  J ,  1 4 . ( P A T )  D r .  B ę n e s s  o -  

i w ia d c z y c  w Z a g r z e b i u  w  r o z m o w i e  z  k o -  
l e s p o n d iu t ł *! . , tu n d y A s k ie g o  .T l m e s a *  c o  
n a s tą p .: W  w y n ik u  k o n fe r e n c ji  z  P s s ic z e m  
I  N i n c z i c z e m  d o s s ło  d o  p o r o z u m ie n ia  w  
s p ra w ie  z a w a rc ia  n o w e g o  n k ła d u  n a  m o c 
n y c h  p o d s ta w a c h , c e le m  u t r z y m a n ia  o b c -  
c n o g o  s ta tu  > q n o  n a  p o łu d n iu  E u r o p y  
ś r o d k o w e ). N o w a  fo r m a  te g o  n k ł a d a , m ó 
w i B r n e f i ,  b ę d z ie  m ia ła  c h a r a k te r  o g ó ln y  
1 b ą d z ie  g w a r a n to w a ła  w e  w s z y s tk ic h  k ie -  
r a n k a c h  w z a je m n ą  p o m o c  w  s p ra w a c h  z a 
g r a n ic z n y c h . W  te n  s p o s ó b  u m o w a  ta  b ę * 
d z i a  m la ia  t ę  z a le t ą , t e  n ia  b ę d z ie  z w r a 
c a ła  się s p e c ja ln ie  p r z e c iw  j a k ie m u k o l
w ie k  p a ń s t w u . Is tn ie je  z a m i a r  z a w ią z a n ia  
w z m la n k u w a n  £ 0  a « l i d a  n s  c z a s  d ł u ż s z y ,  
p o c z ą t k o w o  n a  la t 1 5 .

F r a is k ł y  p jljtik i.
P A R Y Z ,  14. (PAT). J a k  d o n o s i 

BE c h o  d o  P a r l s “ ,  k o m i t e t  b a n k i e r ó w  m i a ł  
d o  r o z p a t r z e n i a  9 p r o j e k t y . P r o j e k t  p i e r w 
s z y ,  p r z e d s t a w i o n y  p r z e z  B e r g m a n a , p r z e 
w i d y w a ł  p o ż y c z k ą  d l a  N l e m l e o  w  w y s o 
k o ś c i  4  m i ł j a r d ó w  m k .  z ł o t y c h , z  k t ó r e j  
t o  s u m v  N i e m c y  m i a ł y  o t r z y m a ć  1.300 
m i l j o n ó w , Beljrja 1 m i l j a r d , Ameryka 1 
m i l j a r d , a r e s z t a  t .  J .  700 m i lj o n ó w  m ia ł a  
p r z y p a ś ć  w  udziale p a fis tw o m  sprzymie
r z o n y m , prąyczem d la  F r a n c j i  p r z e z n a 
c z o n o  250 m i l j o n ó w . D r u g i  p r o j e k t , p r z e d 
s t a w i o n y  p ne/j d e le g a ta  f r a n c u s k ie g o ,

io le g a ł n a  stopnioweru w y p u s z c z a n i u  po- 
y c z k i  w  ciąaru JO d o  1 2  lat, tak, aby 

p o k r y ć  60 m i ł j a r d ó w  o b l ig a ó y j  n ie m i e c 
k i c h . T r z a o i  p r o j e k t , p r z e d s t a w i o n y  przez 
d e l e g a t a  b e l g i j s k i  yo, z m i e r z a  d o  wypła
c e n ia  B e l g j i  jeszcze w  c ią g u  r .  b ie ż ą c e 
g o  1300 miljonów złotych f r a n k ó w , a  to  
z  t y t u ł u  pierwszeństwa p r z y s ł u g u j ą c e g o  
t e m n  państwu.

0 l a M  dla w a lo iM u iilu k ie i.
WIEDEŃ, 14 (PAT) Dzisiejsze dzien

n ik i poranne donoszą, że rząd austrja- 
oki zwróoił sią do banków wiedeńskich 
z  żądaniem, aby oddały 6woje zapasy 
w alut zagranicznyoh, celem założenia 
banku emisyjnego. W sprawie tej to
czyły sią wczoraj pertraktacje między 
austrjackim ministrem skarbu a przed
stawicielem domu bankowego Rotschil- 
da i 7 innych wielkich banków wiedeń
skich, oraz przy udziale reprezentanta 
banku austro-węgierskiego

Banki oświadozyły w zasadzie go
towość przyłączenia się do akcji, mają
cej na, celu utworzenie banku emisyj
nego, do «przyjęcia banknotów będących 
w obiegu i zapewnienia im odpowied
niego podkładu złota. Dsisiaj toczą się 
pertraktacje w dalszym ciągu. Suma, 
k tó rą 'b an k i ofiarowują wynosi 75 m iliar
dów koron austrjaokich. Rządowy ko- 
munikat zapewnia stanowczo, że rząd, 
nie planuje ani ostemplowania bankno
tów, ani dewaluacji waluty koronowej.

G M G t e i m  i p s ijiS a  w iu lis i t .
BERLIN, 14 (PAT) Na dzisiejszym 

posiedzeniu gebinetu zajmowano się 
sprawozdaniem Bergmana a narad pa
ryskiego korn^ctu pożyczkowego. Jedno
cześnie wyrażono ubolewanie, ie  z po
wodu ¡obecnych warunków pospodar* 
czych, komitet pożyczkowy widzi się 
zmuszonym do odroczen ia ' narad. Na- 
tonaast z zadowoleniem przy:ąto do 
wiadomości, Ze sprawozdania liomitetu 
daje bardzo canne wskazówki dia prak
tycznego rozwiązania kwastjl odszkodo
wań. Gabinet uważa za nadzwyczsi 
ważne, ża kom itet wyreźaia podi rąśłił 
gotowość swoją do odbycia dalszych 
narad nad spyawą pożyczki . ::cro tylko 
obecnie istniejąca przeszkijdy zostaną 
usunięte.

Z ? d o w o l e n i f i m  p r z y j ę t o  do w i a 
d o m o ś c i  o r z e c z e n i a  k o m i t e t u , t e  w a 
r u n k i  fi n a  n s w e  d l a  u d z i e i e n l a  p o ż y c z k i  
s ą  o b e c n i e  b a r d z o  k o r z y s t n a . R z ą d  n i e 
m ie c k i  j a k  d o t y c h c z a s  t e k  l w przy
s z ł o ś c i  c z y n i ć  b ę d z i e  wssystko, a b y , 
m a j ą c  n a  w i d o k u  sanacje gospodarki 
n ie m i e c  i e j , oprfcad fin a n s e  państwa n a  
zdrowych podstawach i działać w kie
runku uregulowania sprawy długów. 
Praebieg narad z komitetem gwsran- 
cyjr.ym da sposobność dostarczania ko
misji reparacyjnoi potrzebnych w tym 
kierunku wyjaśnień. Rata w wysokości 
>0 miljonów m k . w złocie, płatna w d n . 
15 ozerwca została jut przekazaną. A i  
do czasu wznowienia narad w aprawie 
potyczki, rząd niemiecki .uw alać będzie 
za najważniejsze zadanie zapobieżenia 
mogącym nastąpić zmianom w stosun
kach walutowych.

linijka aie sjllt dtlaiali-
LONDy.N, 14 I P A T )  D onoszą t  

Waszyngtonu, ta  rząd Stanów Zjedno
czonych nic wyznaczy na konferencją 
haską specjalnego delegata w charak
terze obserwatora, a zadowoli alą jedy
nie sprawozdaniami, które przesyłać 
będzie poselstw o amerykańskie w Ho- 
landjl.

Deiegada Inintki.
PARYZ, 1 4 . (PAT). Haya8 donoai,

ż e  w o b e c  d e c y z j i  rady m i n .P o i n c a r e  w y 
z n a c z y ł  n a  przedstawicieli Francji n a  
k o n f e r e n o ją  haską Karola Benoita, m i n . 
fr a n c u s k ie g o  w H a d z o , jako p r z e w o d n i 
czącego delegacji, o r a z  rzeczoznawców 
A l p b a n d a , d y r .  u r z ę d u  dla s p r a w  m a j ą t 
ku p r y w a t n e g o , Massigll s e k r e t a r z a  k o n 
f e r e n c ji  ambasadorów, I la a le s a , i n s p e k t o 
ra  f i n a n s ó w , Ponęot, d y r .  b i u r a  n a u k  
e k o n o m i c z n y c h  i L a p r a d e l l a , p r a w n i k a . 
B e n o i t  weźmie udział w p o s i e d z e n i u  ple- 
n a r n e m , r z e o z o z n a w o y  p r z y b ę d ą  n a t o 
m i a s t  d o p io r o  d . 25 o z e r w c a  do H a g i .

M a ś l a n e  lo słowu t a a s k ś e l .

P A R Y Z ,  1 4 . ( P A T ) .  O m a w i a j ą c  o d 
p o w i e d ź  P o in c a r e g o  n a  n o t ę  a n g ie l s k ą  
„ J o u r n a l “  p i s z e : M o ż n a  z a d a ć  'w obie p y 
t a n i e , o z y  n o t a  a n g ie l s k a  z  1 1  c z e r w c a  
z a s ł u g u j e  n a  o d p o w i e d ź . P o i n o a r e , o d 
p o w i a d a j ą c  n a  n i ą , a ta ł  n a  t o m  s t a n o 
w i s k u , ż e  n ie k t ó r e  nieprzyjazne niedo
p o w i e d z e n i a  d o k u m e n t u  a n g ie l s k i e g o  z a 
s ł u g u j ą  n a  z a r e a g o w a n i e . T a r d i e u  w  
„ E c h o  N a t i o n a l “  p i s z e : G d y b y  P o in c a r e  
c h c ia ł  w y p o w i e d z i o ć  s w o j ą  o p ln ję  o t w a r 
c ie , t o  u ż y ł b y  n a s t ę p n y c h  s ł ó w : „ N i e  
c h c e  Iść d o  H a g i ,  p o n i e w a ż  j e s t  o n a  d a l 
s z y m  c i ą g i e m  k o n f e r e n c j i  g e n u e ń s k ie j , 
o r a z  p o n i e w a ż  G e n u a  u d o w o d n i ł a  n a m , 
t e  j e s t  n i e m o ż l l w e m  p o r o z u m i e ć  s ię  z  
s o w i e t a m i " .

Z giełdy warszawskiej.
Notowano: Dolary 425 0

Mor\ł nlem. 13 .9 5
Franki franc. 378 —
Fun. aterlingi 18 9 0 0

K r o n ik a  p o lit y c z n a .
Międzynarodowi przyjaciele 

p .  Witoni.
W końcu maja odbył się w  Sofjl 

a z d  ludowej partji -Stambolijskiego. 
artia ta marzy o stworzeniu „zielonej 

międzynarodówki“ , w tym celu weszła 
w porozumienie z rozmaitemi grupami 
ludowemi.

' W zjeździe sofijskim brali udział 
w  charakterze gości delegaci: ludowców 
polskich, bawarskich, ukraińskioh i cze- 
cho-słowackich. Ładne towarzystwo!

Niewłaściwość udziału pp. Witosa 
i Dębskiego w zjeździe okaże się tem- 
bardziej, gdy się pozna hasła, pod któ- 
remi toczyły się obrady. Są zaś niemi:

bezwzględna walka z inteligencją;
bezwzględna i krwawa walka z blo

kiem opozycyjnym;
ugodowość w stosunku do komu

nistów;
dążenie do republiki „ludowej w 

Bułgarji z Borysem jako prezydentem, o 
ile naturalnie Borys będzie powolny woli 
„ludowej“ tj. partji Stambolijskiego“.

Ładną politykę „międzynarodową“ 
prowadzą pp. W itos i Dębski!

iSfciunes w Czechosłowacji.
W ostatnich dniach, jak  donoszą 

pisma praskie, Stinues nabył nieczynną

Nr. IC1___

od dłuższego czasu fabrykę cukru Vy- 
Boc.san, tuż pod Pragą. Podobno zamie* 
r z ti  on tam założyć wielką centralę han
dlu żelazem iHowarami żełaznemi wszel
kich gatunków. Skąd je sprowadza* 
będzie, dotychczas niewiadomo. Prawdo
podobnie idzie o wprowadzenie do C ze * 
chosłowaoji wielkiemi musami prodakojj 
Towarzystwa „Alping“, które dawniej 
I u ż  too/tyło walkę konkurencyjną a że

l a z n y m  koncernem ezeskosłówackim.

Delegacja polska ua koufe- 
> r̂ ncji w Hadze.
G ł ó w n y m  delegatem gospodarczy^ 

o r a z  p r z e w o d n i c z ą c y m  c a łu j re p re ze n ta cji 
p o l s k i e j  z o s t a ł  p o d s e k r e t a r z  stan u  '  
m i n . p r z e m y s ł u  i h a n d l u  p. H. S tra 9' 
b u r g l e r , j e g o  z a s t ę p c ą  z a ś  p . J a s t r z ę b s ^  
P o l i t y c z n e j  o z ę ś c i d e le g a c ji  p rze w o d n i* 
o z y ć  b ę d z ie  m i n is t e r  p . T y t u s  F i l i p o w i e -  
m a ją c  J a k o  z a s t ę p c ą  p . W i e r u s z - K o f f a i ' 
s k i e g o , p o s ła  w  H a d z e . S e k r e t a r z e m  de* 
l e g a c j i  m a  b y ć  p . C i e c h a n o w s k i  
p o s e l s t w a  w  L o n d y n i e .  .

N a  e k s p e r t ó w  p o w o ła n o : w  o z # 1 
g o s p o d a r c z e j  p p . M r o z o w s k i e g o  i ] iu'  
ż a r s k i e g o , a  w  c z ę ś c i p o l i t y c z n e j  p. K oil'  
s a k o w s k l e g o , n a c z e l n i k a  w y d z i a ł u  w scn?' 
d n i e g o  w  m i n  s p r . z a g r . i p . L u k s i e *  
w l c z a  l - g o  s e k r e t a r z a  poselstwa w 1®' 
r y ż u .

—  ■ O 1"1 "

Kronika ekonomiczna.
f ’rLijshl now ego traatatu  

handlowego.
Poseł francuski w  Łotwie h r . 

M a r t e l l  wystąpił d o  m i n is t e r J u m  s p r * ” 
zagranicznych z projektem zawarci* 
franca-ko-łotewskiego traktatu  haodl0' 
w e g o , a n a l o g ic z u e g o  z  t r a k t a t o m  
c u s k n - e s t o ń s k i m . R o k o w a n i a  toczyś * “ 5 
będą w  Rydze.

W y w o i a n i o  z ł  ta  i  s r e ? ^ *  
a i.x»twy.

Mlnisterjum finansów komunikujp< 
ie  przy wywożeniu złota I srebra y.i>gril'  
nlcą trzeba mieć pozwolenie tylko Ji* 
wywóz złota, od którego płaci się 
podatku. Wywożenie srebra nio 
¿adnyui ograniczeniom.

Tran%ył s o u t i s o k i  p r z e *  
•Łotwę.

W ciągu m a ja  Łotwa otrzymała ',0 
milj. rb. za tranzyt sowiecki, w ciąK'| 
zaś czerwca tranzyt zmniejszył Wl 
cokolwiek i codzleunie wpływa z te{?̂  
źródła około 2 miljonów rb. W d n iu / 
czerwca podpisano umowę o obniżeń'11 
taryfy tranzytowej i uproszczonym spp' 
sobie rozrachunku z Rosją snwieckH- 
Zmniejszenie tranzytu w czerwcu n r  
stąpiło wraz z otwarciem portu w Pi°' 
trogrodzie.

D ł u g i  Ł o t w y .
W dyskusji budżetowej w Zgront®' 

dzeniu- narodowem wyszło na jaw, 
Łotwa winna je s t Ameryce 6 milj. i-'1* 
tys. dolarów, Francji 2 milj. 240 tys. fr.f 
Anglji 20 tys. dolarów, Norwegii 6 m'U; 
728 tys. i „Metal and Chemical Bau’̂ , 
775 tys. f. szt rling. W szystkie dług' 
zagraniczne, licząo we frankach zlotycił 
wynoszą 51,694,000 fr. złotych.

Wewnętrzne długi wyrażają -:i<! 
liczbą 852 tys. fr. zł., co razem z  dług*V 
mi zewnętrznemi stanowi sumę 52 miU1 
fr. złotych. Na każdego mieszkańca patt' 
stwa przypada 28 fr. zł. długu. Spłaeoft0 

już 225 tys. f. szterliug. i po spłaceni 
jeszczo jednej raty przed 1 stycznia rok11 
przyszłego, dług łotewski wynosić DęJ--‘e 
zaledwie 37,625,000 fr. złotych, czyli 2® 
fr. złotych na każdego mieszkańca.

P r z e m y s ł  ty £ tm io v * y  
Ki B csji.

Działalność f-bryk tytuniowych w Ro' 
sji w ostatoim kwartale 1021 roku da,ł 
ioi.x,muiń produkcji w paźdiierniku', ,a 
obnuyła sią w listopadzie. W tym cias': 
czynnych było w Wielkorosji 9 fabry*  ̂
zetrudnisiących 10,189 robotńikow i 
nriądnii ó v, jedaa fabryka w Rostowi® 
nad D., zatrudniająca 2,008 robotników 
435 urzędników,

Tylko w fabrykach moskiewskich * 
grudniu produkt] a'była większa n it w  "* 
stopadzle; w pozostałych fabrykach, 111 
wyłączając okręgu dońskiego, produkę; 
w listopadzie i grudniu niisza była, -1 
w październiku. Najbardziej obniżył4 sl5 
produkcja w fabrykach papierosów.

(Ru&fifues*)*
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Przesilanie rządowe, wywołane nie- 
w«>d aie wanie ■ w dn. 2 b. m.,- trwa już 
drust tydzień. a w chwili, gdy słowa te 
plRiemy; nie widać żadnych oznak zbli- 
żnjącego się rozwiązania. Fatalna awan
tura, rozluźniająca w niebezpieczny spo
sób spoidła naszego państwowego ładu, 
uie dobiegła snać jeszcze—zdaniem auto- 
HSw jej i reżyserów—zamierzonego kresu.

Kandydatura p. Ponikowskiego, któ- 
rH wjBunęia znaczna większość sejmowa, 
•pauia nazajutrz wobec wątpliwości, 
żywionych przez Naczelnika Państwa. 
"Jł zresztą jeszcze inny powód bardzo 
»tanówu/.ej odmowy p. Ponikowskiego. 
Miał on bowiem wszelkie prawo do po- 
v,Htpiewania w gzezorośó ijczystość Inten- 
°yj prawicy, płonącej nagle afektem go- 
rticym ku osobie ex-premjera. Wszak 
Pf<W2 cały czas swego wysokiego urzę- 
«owauia tenże p. Ponikowski był osobi- 
Btoicią wielce niepopularną na folwarku 
endeckim i w jego okolicach. Zwalcza- 
Do ł?°* jako b. aktywistę i masona, „ger- 
inattoflla“, przylepiano mu wszelkie dy
skredytujące etykiety, na jakie tylko 
y s m  się były zdolne, w iszące wezę- 
«zlfi fałsz, zdradę, zaprzaństwo — mózgi
endeckie.

Skądże więc ta nagła zmiana? Skąd 
Kttoznlająoe współczucie dla osoby p. 
Ponikowskiego i płomienna chęć podtrzy
mania endeckiomi głosami J* go zachwia
nego autorytetu? Nic je s t i nie może 
tyć tajemnicą dla nikogo, że prawica 
■"ysuwając z własnej a niespodziewanej 
inicjatywy, bez żadnych zastrzeżeń, wiel- 
£e Jej do niedawna niemi i ą k a n d y d a t u r ę  
P- szefa rządu, dymisjonowanego pricz 
Naczelnika Państwa, chciała z manife
stacyjnej kandydatury tej ukuć broń 
Jrzeolwko Belwederowi i przesilenie rzą-
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Iowo rozszerzyć na czynniki najwyższo 
Państwie. Byłby to nietylko rewanż 
przeslleniową intrygę witosowo-pepe-

owską, ale i sprytne wykorzystanie sy-

r ji, z której czysty zybk pozostałby 
Btronie prawicy. Ale pian ten—na- 
kutok zajętego przez p. Ponikowskiego 

tanowiska—spełzł na niczem.
Więo rozpoczęły aię wówczas kolej- 

b djalogi Naczelnika Państwa z przed- 
«.wiciwlami wszystkich klubów, 00 nie 
'Użyło nas ani na krok ku zakończe- 
u przesilenia. Przeciwnie nawet—roz- 
Jwy te tylko skomplikowały i pogma- 

*ały sprawę, sprowadzając ją  na bez-

«  •  •  •

drożą scholastycznych dociekań na te
mat upraw pitń konwentu senjorów i art. 
8 małej konstytucji. A. kraj czeka, mil
czy, lecz niepokoi się i pyta z trwogą, 
kiedy i laki będzie koniec tych nieocze
kiwanych kompetencyjnych sporów i 
powikłań pomiędzy Naczelnikiem Pań- 
Btwa, plenum sejmu i konwentem se
niorów.

Poniedziałkowe wyjaśnienia Nacz. 
Państwa na naradzie z Przedstawiciela
mi stronnictw nie ukazały wcale zbaw
czego wyjścia z labiryntu obecnej sytu
acji. Spór o słowa trw a nadal, kryzys 
przewletca się. Dopiero zapewne na 
piątkowem pleaarnem posiedzeniu Sejmu 
zapadnie zredagowana przez komisję 
konstytucyjną uchwała, zawierająca owe 
„autentyczne wyjaśnienia art. 8 małej 
konstytucji“, któi^rch domagał się w po
niedziałek Naczelnik Państwa. Ale to 
będzie dopiero odzyskanie stalszego grun
tu pod żmudny pościg za osobą kandy
data, któryby — oprócz dobryoh chęci— 
miał za sobą zaufanie większości Sejmu 
i Naczelnika' Państwa.

Polska traoi—niestety—bardzo wie
le w skutek przewlekającego Bię procesu 
krystalizacji poglądów na sprawę nowe
go rządu. Szczególniej dotkliwe straty 
ponosimy pod względem kredytu moral
nego zagranicy, którego pierwsze cenne 
dowody zaczęliśmy otrzymywać dopiero 
w czasach ostatnich. A  już najbardziej 
kompromitujące są takie np. wystąpienia, 
jak  niefortunny, w gorąctce przesilenia 
ohyba zrodzony koncept klubu pracy 
konstytucyjne), który protekcji i obrony 
dla p. Skirmunta postanowił szukać aż u 
cudzoziemskiego ambasadora. Są to fak
ty, boleśnie świadomość narodową naszą 
upokarzające i rzucające ogromnie nie
korzystne światło na sposoby i metody 
regulowania w Pol6co najważniejszych 
spraw puńfctwowych.

Narówni z wszystkiemi twórczemi 
czynnikami opinji polskiej uważamy, że 
koniecznością nieubłaganą je s t jak  naj
szybsza likwidacja kryzysu gabinetowe
go. Chociażby nawet przy tych radykal
nych zabiegach miaty być podrażnione i 
urużone małostkowe ambicyjki tych lub 
owych, — Polska to wielka rzecz i dla 
je j dobra każdy coś nie coś poświęcić 
powinien i musi. B. D.

Pod adresem Niemców.

i

Na Enany powszechnie „Otwarty 
n y  Obrony KreBów Zachodnich pod 
edesem Niemców zareagował rząd nie- 
nUoki, wysyłając notę do rządu pol
nego, Zwraca on uwagę na groźne 
Robienie, wymkłe z powodu tego listu, 
•ł̂ d polski, jak  donosiła „Deutsęibe 

<Mi»dschau“ bydgoska, odpowiedział „za- 
da\alni»jącou, podkreślając, że dąży do
2gtdy między obywatelami polskimi 
1 nemit ck mi itd.

Nie przypominamy sobie, że nasze 
•nsttncje urzędowe w podobny energl- 
c*nj sposób wystąpiły ufobeo rządu 
Jenieckiego z powodu skandalów war- 
Mńiko-maaurskieh. Gdy tak to już do* 
Pravdy trudno będzie nam o dowody, 
®że!jy rząd niemiecki, gdy wogóle raz 
kiedy udzieiił odpowiedzi, odpowiedział 
•zadawalniująco“. W każdym razie 
jkamy niezliczone dowody, że Pelacy w 
pfiinczech jak  dostawali wr skórę,* tak 
1 nadal otrzymują baty, mimo zapew
nienia konsulatu olsztyńskiego, „że 
6ŁOdunki jakoś się uki - iją“.

„Deutsche Kundsoiiau“ podzięko* 
^ ł a  rządowi naszemu irocznie za „ . . a -  
|Jli'W a ln ia ją e ą  o d p o w i e d ź , „porównała do- 
~eri<enta m uisterjalnego, płodzącego 
‘̂ uw alniającą odpowiedź, z kometą 
° v‘m; niosącą światło i wysunęła s z e *  

, e8 żądań z dziedziny wewnęirznej 
, Wewnętrznej polityki, na które c5 do 
JjZczelności odważyć się chyba może 

'enuec w Polsce. Z drugiej strony 
niemiecki, finansujący bojówki 

lemieckie, mujący na swem sumieniu 
0'0fd dr. Styczyńskiego, ani myśli 

fnergioznom wystąpieniu przeciwko 
Ofdereom j o pry szkom, 'znęcającym
5 n^d Polakami, lecz przeciwnie, 

0J?a ô i®uemi*przygląda się rękami, jak 
jV* teroryzują polskiego robotnika, gra- 

własność i poniewierają imię p o i 9kie.
Mówi polskie, ie  nsj

głupsze cielęta samo rzeżnlkowl idą w 
pęta. Niemcy traktują naszych współ
braci tak, jak  rząd nasz ich broni. 
W iedzą oni dobrze, że w urzędach na
szych utarło się po plebiscycie war
mińsko-mazurskim zdanie, że Niemiec 
tak traktuje Polaków, jak  się zachowu
ją  i że kto cicho siedzi, temu Niemieo 
nio złego nie uczyni. Wiedzą Niemcy, 
że po gwałtach na połaci bałtyckiej rząd 
nasz palcem nio ruszył w obronie po
niewieranej godności polskiej i że po 
dziś dzień poszkodowani i ujmujące się 
za nimi instancje prywatne żad ej nie 
otrzym ują odpowiedzi od rządu naszego.

Może to leży w interesie naszej 
polityki ogólnej? Możliwe! Gdy nie 
zbadane są ścieżki i drogi dyplomacji 
wogóle, to doprawdy tajemnicą są ar- 
kana naszej polityki w 6tneunku do 
Niemców! Nie rozumiemy tych arka
nów a prawdopodobnie nie rozumieją 
swej własnej polityki inicjatorzy tejże, 
nasi wielcy politycy!

Niemcy wyrzucają koleiar/y  i ro
botników pilskich. U nag^po fabrykach, 
przedsiębiorstwach itd. pełno B ie d z i 
Niemców. Dobr^o im, jak u Pana Boga 
za piecem. Robotnik polski, poturbo
wany, xbi z tamtej strony, za le sra  
ulicę. Niemiec tuczy się u nas i roz
pycha na wszystkie boki. Tak mu 
dobrze, żo w .D eutsche Rundschau“ 
bezozeinie stawia nawet żądania pud 
adresem polskim. Nie potrzeba być 
prorokiem, by przewidzieć czas, w któ
rym chwyci za pałki i . kije i jeszcze 
w własnym naszym kraju nabije uam 
skóry.

Nie pytam się pod adresem rządu, 
ozy zareaguje (¡a gwałty górnośląskie. 
Nasuwać im się jednak musi pod adre
sem robotników pytanie: czy uważają 
brata Góruoaiązaka za krew z swojej 
krwi, kflśa z swojej kości. Jak  Kyba
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Bogu tak  Bóg Kubie.. W yrzucają Niem- 
oy naszą bra6 polską, to interes nas'-, 
nasz honor, nasza sojidarnuść domagają 
się, by znaieźil u nas przy tułek: w tnie- 
pzkanich, przy pracy i zarobkowaniu. 
A  to choćby kosztem Niemców, którzy 
umieją pi6ać noty bezczelno i naigra- 
waó się z naszej pobłażliwości.

Alfa.

U mag i.
Pokój a wojna.

W diiennikach warszawskich czy
tamy, ż e  Naczelnik Państwa w rozmo
wie st jednym i  polityków miał wyrazić 
się. ie  Polska absolutnie nie myśli o 
wojnie sieczepnej z bolszewikami, było
by to bowiem nonsensem politycznym 
1 strategicznym. D a l e j ,  gdyby nawet 
wojna z pewnych względów była ko
niecznością, to c ie  można w  nią w trą
cać społeczeństwa o słaboj strukturze 
moralnej. Bolszewikom należy zostawić 
inicjatyw* w  zakłóceniu pokoju w e  
wschodniej Europie.

Dobrze, ie  się to oświadczenie u- 
kazało, rozwieje ono ton nieznośny opar 
brudnyoh idotek o wojennych im pre
zach Belwederu. Ze względu na pewile 
podniecenie, jakie daje się wyczuwać 
w społeczeństwie całem w związku z 
ostatniem przesileniem—oświadczenie to 
było potrzebne dla kraju. W nie mniej- 
Bzym stopniu było ono potrzebne i dla 
zagranicy, która nas najniesłuszniej 
uważa za urodzonych militarystów i o 
nioukróoonym temperamencie awantur
ników.

Słowem, oświadczenie to kładiie 
kres wszelkim bezpodstawnym a szkod
liwym dla interesów Państwa plotkom 
w kraju i^iagraiiicą.

Oświadcz» nio to jednak zav.lera 
nauczkę gorzką wyłącznie na użytek 
polskiego społeczeństwa. Naczelnik Pań
stwa uważa, źe społeczeństwo nasze po 
siada słabą strukturę moralną. Ze tak 
jest, nie należy się zbytnio d iw ió . 
Wszak nad naszem zniekształceniem 
m orahem  pracowali dawniej przez tak 
długo zaborcy, wszak i dziś jeszcze tyle 
czynników się składa ca to, by unie
możliwić skonsolidowanie się moralne’' 
b p oł e o z e ń st w a. W ystarczy choćby 
wspomnieć anarchizm i bolszewizm i 
nieprzebieranie w środkaoh walki po
litycznej naszej prawicy.

Nasze społeczeństwo.stanowczo nie 
je s t zupełnie zdrowe. Świadczy o tom 
ohoćby zdemobilizowanie się obecnie 
całego społeczeństwa. Naezelnom ha
słem dziś olbrzymiej więk6zości społe
czeństwa—JeBt żądanie pokoju za wszel
k ą  cenę, głuchot* i obojętność na to 
wBzyBtko, co się na szerokim świecie 
dzieje. Jesteśm y sda się wszyscy zda
nia Dziennikarza z Wesela: „niech na 
całym świecie wojna, byle polska wieś 
zacisnna, byle polsira wieś spokojna". 
Zdaje nam się, źe jeżeli my będziemy 
pokojowo usposobieni, to wojna nas się 
Klęknie 1 zdała będzie omijała nasze 
granice. Je s t to pogląd błędny i szkod
liwy. Jes t to stanowisko strusii, ukry
wającego przed niebezpieczeństwem gło* 
wę, w p iasek !

Co tymczasem mówi rzeczywistość? 
Niemcy pałą się do wojny, oczywiście 
nie z kim innym, tylko z nami. Bol
szewicy są w położeniu człowieka, któ
ry nic już nie ma do straceDia, a wszy
stko do zyskania. Dla takiego wojna 
nie straszna. Tego juźby wystarczyć 
powinno, by się mieć na bacznośoi!

Dodajmy Jednak — niezałatwioną 
sprawę Galicji wschodniej i oraz sprawę 
ostatecznych rozrachunków z Łotwą — 
a będziemy mieli ietny węzeł gordyjski, 
który Polska rozwikłać musi. Położeń e 
więc nasze nio je st weaie różowe i nie 
powinno nas usposabiać do niefrasobli
wego. i beztroskiego niezwracania uwagi 
na tć, co się wokół nas dzieje.

Pragnąc szczerze pokoju powin
niśmy się mieć na baczności i byó przy- 
g o t o w ę W  na w s z e l k ą  u k ż H w o ś ć .  Idźmy 
za dobrą radą starożytnych Rzym’nn, 
którzy głosili mąiłrą zasadę: Kto chce 
roi<9 u, ten powinien przygotowywać się 
do w oj iiy.- » - • " r ,

M o r d a * .

,Wafne Zjrornad?en e Czerw. 
Krzyża w Łudzi.

Dnia 12-go b. m. odbyło gię w sali 
Giełdy Walne Zgumu*«enie Członków 
Oddziału Pol. Czerw. KiMyża. Na prze
wodniczącego zebrania powołano p. pre
zesa Kamieńskiego, na asesorów ks. Ra- 
bińskieg-', pp. dr-ową GarM ską i dr-ową 
Krotowską, ua sekretarza — p. prokura
tora Schmidta.

Zatwierdzono bilans i sprawozdanie 
kasowe za rok iwa i, oraz budżet na rok
1 9 2 2  i przyjęto do wiadomości sprawo
zdanie z działalności Oddziału vr r . 1921. 
Na wniosek przewodn‘e¿ąoego podzięko
wano ustępującemu Za r z ą d  on-i za owoc
na i wszechstronną d z i a ł a ł n u s ć  pokojo
wą Oddziału Łódzkiego, dostosowaną ści
śle do warunków i potrzeb miejscowych, 
a zmierzającą do polepszenia zdrowotno
ści ludności o r w l h i e j ,t t ś w i a d ;i  niania sze
rokich mas co do najełementarnlejssych 
wymagań hygieny, zwalczania gruźlicy, 
alkoholizmu, chorób wenerycznych, za
kładania szpitali, ąmbulatorjów, opieku- 
wauia się zdemobilizowanymi, dziećmi 
po poległych i t  d.

Następnie przystąpiono do wyborów 
do Zarządu, które przez tajne glosowa
nie dały wynik następujący: Rossmano
wi*. Helena,'Juszkiewicziiwa Wanda, Iży
cki St., dr. Skalski, Bureiński Stefan. 
Łysakowski W., Gąjewicz Leon, dr. Gra
bowski Albin, Gajdziński Stan., Skalska 
Karolina, Wygauówska Jadwiga. Chaw- 
łowsłca Aniela, Fiedler Zygm , Ullrichso- 
wa Marja, dr. Goldenberg, dr. Stanisław
ski, Stępowski Wacław, Majew ska gene
rałowa, prokurator Schmidt, ur Mogil- 
nicki, Brzozowska Marja, dr. Grohman 
Alfred, Miksowa Łucja, Demsowra A!., 
mecen. Biłyk, Chrzanowski rejent, inż. 
Sunderland, Biderman Paweł, Pettersowa 
Ida, Ładzina Wanda.
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t y lk o  d w ie  g o d z i n y  o p ó ź n ie n ia !)

P i z e d  p r z y s tą p ie n ie m  d o  p o r z \ 4 k n  
d i i e n u s g o ,  in te r p e lo w a n o  M a g is t r a t  o p o 
w o d y

in o ln ie s i i s  i r i .  S x sn fa ld »
X  W y d z .  B u d o w n ic t w a .

Ł a w n i k  B i d z i a n  w  im ie n iu  M a g is t r a 
tu  o d p o w ia d a , i e  i n ż .  S z e n f e l d  o t r z y m a ł  
d y m is ję  d h t e g o , i e  w y k a z a ł  n ie u d o ln o ś ć  
w  g o s p o d a rc e  W y d z i a ł u  b u d o w la n e g o .

P r z e w o d n ic z ą c y  p r z e r y w a  p r z e m ó 
w ie n ie  ła w n ik a  B s ć z i a n s , g d y ż ,  w e d łu g  
je g o  i d u i i a ,  s p r a w a  k w a lifik a c ji  i z d o ln o -  
i c i  o s o b is ty c h  i n ż .  S z e n f « id a  n io  n a d a je  
się d o  r o z p a t r y w a n ia  a a  p l e n n u  R i d y .  
R ó w n i e ż  w ic e p r e z y d e n t  S ta p n ic ic i p r o te 
s tu je  p r z e c iw k o  in g e re n c ji R a d y  d o  s p ra w  
w e w n ę tr z n y c h  M i g  s t r a t u , g d y i  d y m is ja  
o d b y ła  się  n a  z a s a d z ie  p r z y s łu g u ją c y c h  
M a g is tr a to w i p r a w .

O s t a t e c z n ie  u c h w a lo n o  w n io s e k , a b y  
s p ra w ę  u s u n ię c ia  i n ż .  S z e n l e ld i  p r z e k a 
za ć  k o m is ji  d j  s p r a w  o g ó ln y c h , k t ó r a  w y 
słu c h a  w y j a ś n ie ń  M a g is t r a tu  w  tej s p r a 
w ie .

N a s t ę p n i e  d o k o n s n o  w y b o r u  d e le g a 
tó w  d o  m ie js c o w e g o  k o m i t e t u  p o m o c y  
je ń c o m  i u c b o c i ^ o m , p o w r a c a ją c y m  z  R o *  
s ji .

D ł u ż s z ą  i b u r z li w ą  d y s !:u s ję  w y w  )- 
łala s p r a w a  p r o j e k t u  u m o w y  o  o d d i n  c

w d z ie r ż a w ę  gruntu  m iejsk iego
p o d  b u d o w ę  i a i y t k o w a n i e . . .  b o c z n ic y  k o 
le jo w e j d o  H u i y  s a k  la n e j S c h o tila u d  i 
B ir n b a u m .

P r o j e k t  o d e s ła n o  d o  k o m is ji .
W  k o ń c u  u c h w A l o n o  w n io s e k  w  s p ra 

w ie  b u d o w y  s ze ś c iu  n o w y c h  gmachów 
s z k o ln y c h . 5 0  p r o c e n t k o s z t ó w  b u d -jw y  
ma p o n ie ś ć  r z ą d .

(Bolka z  litiiióij mleizKonlc- 
o a  na letnlsKo;ii-

Urząd walki % lichwą zw/ócił się » 
apelem do publiczności, aby w swoim 
własnym interesie donosiła urzędowi o 
każdym wypadku wyzysku przy wyna
jęciu mieszkań ¡na letniska wr ojcollcy 
m. Łodzi.

.Urząd walki z liuhwą ukarał już 
nakazem karnym na jeden miesiąc bez
względnego aresztu Oraz na pół mUjou* 
iuk._gr/v>yj *i<pzuiję Roznącuwą z^ui.



„PRACA* —  15 rrrryrc?. 7023 r Nr H l^ .

v Lodzi we własnym domu przy ul. 
Milsza 80, która oddała w najem 2 małe, 
ni «»umeblowane mieszkania (po i pokoju 
a kuchnia) w swej willi w Rudzie Pa- 
fyjaniaklej a a  ęeaę mk. 40,000 mieslą- 
fonie i od lokatofów pobrała zadatki, a 
następnie zwragejąo J e ,  zażądała za te 
same mieszkania po ¿0,000 mk.; nastę
pnie skazano na Jeden miesiąc bez
względnego aresriu i mk. 200,000 grzy
wny ro lplka Tom aaaa Jagiełłą ze wsi 
O a ł k ć w e k , k t ó r y  sta Jeden pokój j, ku
chnią żądał mk. 40,000,.za drugie takież 
mieszkanie mk. 65,000, zaś za dwa po
koje z kuohnia mk. 76,000; na Jeden 
miesiąc bezwzględnego aresztu oraz na 
mk. lso.ooo grzywny— Dawida Feifera z 
łłndy PabJaniokleJ, który od nauczyciel
ki szkoły powszechnej zażądał za 1 po
kój nieumeblowany mk. 40,000, a oddał 

'jfo n a s tę p n ie  z a  50,000 mk.; n a  jeden
łnieaiąc bezwzględnego aresztu i 100 tys. 
tuk. grzywny rolnika Leonarda Kotierok z 
Gałkówka, który mieszkanie składa
jące z 2 pokoików i kuchni oddał w rffe- 
jfem za 100,000 mk. (bip.

Sprawy roi)otnicze.
Z ątlan ia  p ra c o w n ik ó w  

g a z o w n i .
W związku v. zamieszczoną w „Pra

oy“ wozoraj informacją blp’a o wysta
wieniu przez pracowników gazowni żą
dani» podwyżki w wysokości 20 proc.,— 
komunikują nam ze strony związków ro
botników gazowni, iż żądania te wynoszą 
nie 25 proo., a tylko — 15 proo.

Z l i k w i d o w a n i e  s t r a j k u  
w  p r i e m y ś i o  w s t ą ż k o w y m .

J a k  w i a d o m o  o d  d ł u i a z e g o  c z a s u  
t r w a  s t r a j k  w f a b r y k a c h  w s t ą ż e k  I t a i m .  
Z w i ą a a l ;  z a w o d o w y  r o b o t n i k ó w  przed 
c z t e r e m a  tygodniami w ystosow ał do 
p r z e m y s ł o w c ó w  ż ą d a n i e  p o d w y ż k i  p ł a c
o  4 0  p r o c . Z a d a n i a  t e  b y ł y  t e m a t e m  
d y s k u s ji  n a  kilbiku konferencjach' Oata-

Îsczrde p r i e m y e ł o w c y  p o s t a n o w i l i  d a ć
0

W c z o r a j  w  l o k a l u  k r a j o w e g o  z w i ą z k u

o p r o c . p o d w y i k l .  D o  p o r o z u m i e n i a  
i e d o a z ł o , p e r t r a k t a c j a  z o s t a ł y  z e r w a n a .

p r z e m y s ł u  w ł ó k i e n n i c z e g o  o d b y ł a  s ią  z  
f r .l c j a t y w y  I n s p e k t o r a  P r a c y  k o n f e r e n c j a  

" p r z e d s t a w i c ie l i  o b u  e t r o n . P o  n a r a d z i e  
d e l e g a c i  r o b o t n i k ó w  z r e d u k o w a l i  s w e  
t ą d a n l a  d o  35 p r o c . P r z e d s t a w i c i e l  
p r z e m y s ł o w c ó w  d y r .  P a w ł o w s k i  o l w l a d -  
p z y ł ,  i i  n ie  j e s t  u p o w a ż n i o n y  d o  z a a k 
c e p t o w a n i a  te j p o d w y ż k i ,  z w o ł a  j e d n a k  

a  s o b o t ą  z e b r a n i e  p r z e m y s ł o w c ó w , 
t ó r r y  s p r a w ę  r o z p a t r z ą .

i s t n i e je  n a d z i e j a , tn  w  p o n i e d z i a ł e k  
p r a c a  w  f a b r y k a c h  w s t ą ż e k  z o s t a n i e  
w z n o w i o n ą . ( b i p

E

“ ■■ra

Zebranie b udow lany.
Z e b r a n i e  d o i a g a t ó w  b u d o w l a n y - h  

f a b r y c z n y c h  o d b ę d z i e  się  w  p i ą t e k  10. V I
0 godz. 6 po poł.. przy ul. Głównej 31.

Ze Związku Budowlanego
Z jednoczenie Z aw odow ego  

Polskiogo.
Związek umieeęi ao dobrych cieśli

1 k i l k u  s t o l a r z y  na „białej robicie*. Z g ł o 
s ić  s ię  w piątek 1«  b. ro. gods. 8 r a n o  
p u n k t u a l n i e  n a  u l . G ł ó w n ą  8 1 . ( P o l s k i  
¿wiązek Budowlany).

z życiu mteliscntii procnlatel.
Letniska d l a  literatów  

i dziennikarzy.
Z a r z ą d  T o w .  l it e r a t ó w  i d z i e n n i 

k a r z y  p o l s k i c h  w  W a r s z a w i e  p o d a je  .:a 
naB2em p o ś r e d n io t w e m  d o  w ia d o m o ś c i 
członkow, ż e  pragnąc ułatwić im i ich 
r o d z i n o m  p r z e p r o w a d z e n i e  k u r a o j i , w y 
n a ją ł  w I n o w r o c ł a w i u  n a  l ip i e c  I s ie r 
p ie ń  o d  k o ł a  z ie m i a ń s k ie g o  b u r s ę  s z k o l 
n ą , w  k t ó r e j  c z ł o n k o w i e  Tow. z  r o d z i 
n a m i s w < m i z n a j d ą  p o m i e s z c z e n i e  n a  
b a r d z o  d o g o d n y c h  w a r u n k a c h , g d y ż  za 

o p ł a t ą  U O  m k . n a  d o b ę  o d  o s o b y . 
8 o b s z e r n y c h  p o k o j ó w , m o ż e  b y ó  z a j ę 
t y c h  j u ż  d o la  1 i ip c a .

K a l e n d a r z y k .
D iii  Boże Ciało 
Jutro Bennona
W s c h ó d  s ło ń c a , 4  rn. 
Z a c h ó d  .  6 sn.

88
29

Wschód ksiciyca 
Zachód *

8 m . 08
1 2  m . 2 7

—  W ielka lo te rja  pieniężna. T e r m i n  
s p r z e d a ż y  l o s ó w  l o t e r j i  C z e r w . K r z y ż a  
p r z e d ł u ż a  s ią  j e s z c z e  d o  d n ia  1 7  b m . 
w ł ą c z n i e . L o s y  w  c e n ie  p o  12 0 0  m k .y  
ć w i a r t k i  3 0 0  mk. n a b y w a ć  m o ż n a  w  
b i u r z e  C z e r w . K r z y ż a  ( P i o t r k o w s k a  90) 
o d  9  r a r .o  d o  8 m i e c z . ,  w  k a n t o r z e  w y 
m i a n y  I ł o t e r j i  S .  W e i n b e r g a  ( P i o t r *  
k o w a n a  5 0 ), o r a z  w i ę k s z y c h  s k l e p a c h . 
C i ą g n i e n i e  o d b ę d z i e  się  w  W a r s z a w i e  
n i e o d w o ł a l n i e  d n . 2 0  c z e r w c a .

O g ó ł e m  p a d n i e  w y g r a n y c h  z a  4 2  
m i l j . m k  p., ł w y b r a n a  2 m i l j o n y , tl—1 
m l l j o n  H d .

—  T y lk o  jedna ka sa  dsninow a. Od pia- 
tku dn. 10 b. m. wzamian istniejącyon 
dotychczas trzech kas l i k w l d a c y j n y o h

daninowych, czynna będzie tylko j e d n a  
kasa przy Placu Wolności 1 4 . W  zw ią
zku i. tem s* kwestracyjny; wzma
cnia swą działalność celem ściągnięcia
uuicżayeh sum dauinowych. (bip.

— Zo b a c zy m y . B u d u j ą c a  się szkoła 
miejska przy ul. Zagajnikowej zostaje. 7. 
dniem 1 września oddaną do u ż y t k u  p u -
bł1("t’ego. (bip.

—  Z  K a sy C ho rych. Kasa Chorych 
nabyła w tych dniae.li aparat R o e n t g e n a  
i wkiótcc urządzona zuatunie pracownia 
roentgenowska. Wszelkie badania i ana
lizy uokonywane obecnio w państwo
wym z a k ł a d z i e  bakteriologicznym, (bip.

— Pod adresem Kasy Chorych, Otrzy-
U l ił iŚ .li y  u U  JU U U c g O  i  i O U O ltlltw W  ta k i
lis :;

„ Z s c b ó t c w n h m  p r z e d  c zte re m a  t y -
godiiidłia 1 zwiócticm si'i do 11-tj dziil- 
ricy Kasy Chorych. Doktór po zb.uln.iii 
mnw, o r z e k ł , Z e  ¿etatem c h o r y  u a  s t t r e -  
t y z m . P o n ie w a ż  c ie rp ie n ia  te g o  nie m o n a  
usuuąć Uda czeia, p r z e p is a ł m i ów le k a r z  
» n a ś w ie tla n ia  e l e k t r y c z n i " .  K a r t j  o d p o 
w ie d n ia  p o w ę d ro w a ła  do k o m is a r z a , c z y l i  
d o  c e n tra li 1 ta m  w id o c z n ie  leży. a ja  
c ie rp ią c — cztkarn n a  kurreję d a r e m n ie  jaż 
d w a  t y g o d n ie .

I to  s i» n a z y w a  jow oc  le k a r s k a !“
—  W yjaśnienia T-wa Ś pie w . im . M o n iu szki. 

Z Tow. Śpiew. im. Moniuszki otrzymali
śmy taki komunikat:

W  M  165 „Kurjera Łódzkiego“ ztL
0 b. n u  ukazało się sprawozdanie ze zja
zdu śpiewaczego w Warszawie, w któ
rem m. in. podano, że pierwszeństwo na 
okręg łódzki zdobyła Drużyna Śpiewacza 
Handlowców, gdy tymozasem Tow. im. 
Moniuszki otrzymało 108 p.jury, Drużyna 
Handlowców zaś 168 p., z czego wynika 
Jasno, ż e  palmę pierwszeństwa na zjeź- 
dzie powyższym na Województwo Łódz
kie — zdobyło łódzkie Tow. Śpiew. Im. 
Moniuszki.

—  Za Zw, M ło d zie ży  Polskiej „ O r l ę “ .  
W n i e d z i e l ; ,  I B  b . u ). 1» y o d z .  1 1 - t j  rm o 
o d b ę d z ie  się p o s ie d z e n ie  Z m ^ d u  G ł ó w 
n e g o  Z w .  M l .  P c ls k łe i „ O r l ę " .  Ohecaość 
w s z y s tk ic h  p m d s t a w i u e H  Kół o b o w i ą z 
k o w a .

P o s i e d z e n ie  o d b ę d z ie  się w  k lu b ie  
P io t r k o w s k a  0 1 .

—  Cena k a r to fli . K o m i s j a  d o  b a d a 
n ia  C e n  1 z y s  u  u n i e w a ż n i ł a  w s z y s t k i e  
c e n n i k i  n a  k a r t o f l e  o p i e w a j ą c a  n a  c e n ę  
w y ż s z ą  n i z  1 0 G O  m k . z a  2 0  k i . ,  t | .  o g ł o *  
t z o n e  w  o b w i e s z c z e n i u  d n ia  3 c z e r w c a .

—  E g ze k u c ja . W c z o r a j  r o z s t r z e la n o  
b a n d y tę  M a c i a k a ,  s k a z a n e g o  na śm ie rć  
w  t r y b i e  p o s tę p o w a n ia  S ą d n  D o r a ź n e g o  
z a  m o r d e r s tw o  r a b u n k o w e , d o k o n a n e  p o d  
P r o b o s z c z e w ic a t n i  na o s o b ie  p ie k a rz a  
Ł u s z c z e w s k i e g o .

— Budowa domów. Wobec tego, ie  
głód mieszkaniowy w dalszym ciągu ta
muje normalny rozwój żyda w m ielcie,

nia ilc tąe  na pom oc rządową, akcil
b u i o w y  d o m ó w  p o d j ę ł y  o s o b y  i W iaty* 
t u c ie  p r y w a t n e . W  t y n  c e lu  p o d a n i 
c j a t a ł y  d o  z a l e g a l i z o w a n i a  t r z y  in s ty tu c ja  
b a n k o w e , k t ó r e  s p e c ja ln ie  u d z ie l a ć  b ę d | 
p o ż y c z e k  n a  b u d o w ę  d o m ó w .

U d z i a ł y  w p ł a c a ć  będą zalntereao* 
w a n l  l o k a t o r z y ,  w z g l ę d n i e  cl, którzy ( P *  
azą się s  zamiarem budowania domów. 
J e d n ą  % t y c h  i n s t y t u c j i  m a j ą  u t w o r z y ć  
p r z e m y s ł o w c y , drugą lokatorzy, * « »  
t r z e c i ą — w ła ś c ic ie le  nleruchomoádi. w 
r a z i e  g d y b y  niezbędne w tym wypadku 
f o r m a l n o ś c i  d a ł y  *1 $  ł a t w o  przeprow»' 
d z i ć , m i A 3 t o  n a * r .o  zyskałoby jaszcz* 
przed n a d e j l c l e m  zimy pokainą < lo ^  
mieszkań. (bip

T e a t r ,  r o o z u H u  1 n r a k i

T e a t r  H i e js k i, C s ^ ’ e H i a n s  68.
D z í í ,  w  c z w a r t e k , p o w t ó r z e n i e  nie* 

z w y k ł * '  c.: c k s w s j  p r e r n j^ r y  #L" > d y  F r a *  
d e r i c "  W . S o m e r s e t - M a n g h a m 'a  *  P* 
I r e n ą  S o l s ’<ą, z n a k o m i t ą  o d t w ó r c z y ń  
r o li  t y t u ł o w e j . P i ę k n a  t r e ś ć , j e k  r ó w  
n l e ż  d o s k o n a ł a  o b 3 a d j  t w o r z ą  c ie k a w i 
c o ł o l ć ,  t o  te 2 z o i n t e r e s o w a n i a  je s t  n i«1 
z w k ł e .

W  p i ą t e k  16  b m . T e a t r  w y s ta w ” 1 
g ło ś n ą  s z t u k ę  S c I  8  ih a r s 'a  p t . „ D  n b lic a '- 
Z n a k o m i t y  g o ś ć  n a 8 z , p . Ir e n o  S o lslrt 
u k a ż e  6 ię  w  le d n e j z  n a jp ię k n ie js z y ? 1 
r ó l  s w e g o  b o g a t e g o  r e p e r t u a r u . Zi* 
r ó w n o  f a s c y n u j ą c a  t r e ś ć  s z t u k i ,  J1̂  
r ó w n i e ż  o b s a d a , k t ó r ą  r o  z a  p . Ire'4 
S o l s k ą  t w o r z ą :  p p . K w i a t k o w s k i  I d/> 
Z. N o s  o w s k i , J e d n o c z e ś n ie  ra iy if  
s z t u k i ,  d a j ą  p e w n o ś ć  p o w o d z e n i a  c a ll»* 
w i t e g o .

■— O — *

Z życia organizad]* n P j!

O g ó i n o n r d j s k i e  b  s y  
c g i t a t o r i i k i e  N P R .

W poniedziałek, d. 19 b. m. w Q>' 
hic (Piotrkowska 91) rozpoczną sięojM* 
uomiejskio kursy ugitatorskie. SłucHow* 
którzy zobowiążą się do roj^ularnegoftt' 
ozęszczania w ciągu 2—8 miesięcy;'U* 
na tydzień, mają prawo delegować t*k° 
Zarządy Dzielnicowe, Zarządy Kół, ra* 
Zarząd Centralny Orlęc.ia.

Pożądany je s t udział k o le g ó w ,^ ' 
tu j  m a )i( O d p o w ie d n i®  R w a l l fik a o J * ,  ł

P o s i e d z e n i e  Z a r z ą d u  U ł - H .
W piątek, d. 18 ozerwea o gojz. 7 

wiecz. w Klubie (Piotrkowska í t l )  dbę* 
dzie się poBiédzenio Zarządu Okręgowego 
NPR. Obecność wszystkich człoikótf 
Zarządu, przedstawicieli kół, oraz miel
nic konieczua. Sprawy ważne.

K .  HRSSOWNA.

Wychowanie dla sztuki 
a sztuka.

Społeczeństwo po odzyskaniu nle- 
podległóścl Rzeczypospolitej dźwiga się 
powoli. Ruch we wszystkich dzlodzi- 
nnch życia nie może pominą<?tak olbrzy- 
jrdch ośrodków jak  Łódź, chociażby te 
grze4zły podczas niewoli w sprawach 
zgoła matcrjalnych. Przy niskim pozio
mie duchowym ogółu wszelkie poczyna
nia artystyczno zamierały w zaozątku. 
Obecnie ruch artystyczny w Lodzi się 
oiywia dzięki pomocy zzewnątrz — po
mocy rządu. Bodajby poozątek był 
szczęśliwy.

W takich okolicznościach może na 
(■ ■asie będzie rzucić parę myśli o sztuce 
i jej znaczeniu.

Człowiek zwykle patrzy na świat 
okiem obojętuem. saakąjąo w nim tylko 
wartości materjainych, i widzi wszystko 
jrdnostajnle szare. Dopiero, kiedy pro- 
inień sztuki przedziera się przez chmury 
obojętności, w tej właśnie cnwili zalewa 
świat cały—albo choćby i drobny jego 
skrawek—światłem i barwą. Każdy za
czynający malować wie, jak przykry by- 
vr>i niekiedy, len szary ‘ wygląd wszy- 
.*■ k:«go naokół: Z wielkim po większej 
częaci mozołem uczy się stopniowo roz
różniać barwy w przyrodzie — w kraj
obrazie zwłaszcza, gdiie barwy mają tak 
duże znaczenie.

Następujący drobny przykład 7, t j -  
ci*i pokazuje, jak  wpływ sztuki ueajr 
pu trzeć na świat inuami oezyma# Ucze- 
nlee pewm j szkoły ^średniej, svrailiw«, 
a!* czujące bezpośrednio, oglądały ohr»- 
y  im*mi « «utxmw ai

biegnącą obok pola, porośniętego zlelo- 
nern jeszcze żytem. Soieżka była po
rznięta smugami .słońoa, przedzierająoe- 
ml Bię priez las z drugląj strony —  
motyw, który każda z dziewcząt oglą
dała już wieloKrotnle w naturze. Po 
obejrzeniu uczenice wypowiadały swoje 
wrażeuia malarce w ten sposób: »Jakie 
to ładne. Słońce na śoleioe! Ozy Pani to 
tak właśnie w idziała/ Jakbym Ja ohciała 
coś takiego zobaczyć!“ Patrzyła się na 
to „ooś takiego“ oczywiście po raa 
pierwszy, przez pryzmat sztuki.

Piękno spostrzega się tylko okiem 
duohowem, gayż wrażliwość na piękne 
dzieł sztuki wymaga pewnego uducho
wienia, tego radosnego uduchowienia, 
które je s t przeciwieństwem zasklepiania 
aię w sobie i swoich troskach raaterjal- 
nych. Powoduje ono, że - dusza stoi 
otworem dla wrażeń, plynącyoh z ducha 
i przyrody. Uduchowienie przygotowuje 
duszę pod zasiew ziarn piękna: tak siew
ca uprawia pole, nim rzuoi nań ziarno.

Sztukę piękną określamy—idąc śla
dem polskich, artystów i myślicieli*)— 
jako urabianie dr,iedziav ducha. Prze
wodniczką artysty podczas jego wycie
czek do królestwa aiicha je st intuicja, 
zawsze rozum wyprzedzająca.

Materjałem jedynym -bezpośrednim 
lub pośrednim—i jfuynie gocłnym sztuki 
istotnej je st dusza ludzka we wszystkich 
jej priej*wach — dodatnich i ujemnych, 
w ielki artysta znajduje je uawetjw zma
ganiach duszy abr<jdniar*a. Artysta to 
piękno wyozuwa, wynajduje i wykuwa 
"tttem swego duoha tw^rozego w pod

łożu swej sztuki—materji: rzeźbiarz—w 
kamieniu, malarz—barwami, poeta — w 
słowie.

Pi
dł

*) Sí. Prt/bftittwiU, pr«Ł J. K. 
S H U U .

Dusza twórcy najpotężniej drga w 
zespole harmonijnym z duszami mu bli- 
skiemi duchem, z ; ideami nrzewrodnie- 
ml naroda. Z tego powodu każda istot
nie wielka sztuka je s t sztuką narodową.
Wielką jest sztuka Matejki, Grottgera i 
Malczewskiego, bo przedstawia polskie 
uczucia w polskioh postaciach, ale rów-
w niei wielka je s t sztuka Stanisławskie
go, który namalował w małych obrazkach 
polskiemi oczami widzianą piękną pol
ską przyrodę.

Środki wychowania artystycznego 
ogółu mogą być czasami nadzwyczajnie 
proste. W skutek psychologicznego pra
wa kojarzeń wrażenia estetyczne mogą 
w końon stać się wprost potraebą. Znam 
osoby, którym podarowano obraz, a po 
pewnym czasie, nabierając gustu do po
siadania dzieł sztuki, u3oby te zaozęły 
same nabywać obrazy.

Oo do wychowania artystycznego 
pokolenia podrastającego, to z powyż
szego {.wynika, ie  przedewszystkiem 
aprzyia wychowaniu pogoda w otoczeniu 
dziecka pVzy atmosferze artystycznej. 
W  sakole—przy odpowiednim nieznacz
nym bodicu—twr6rozość dziecka przeja
wia sia żywiołowo i sarrtorzutnie: trzeba 
już tylko dbać o to, aby Jej nie prze
szkodzić. Niema prawie dziecka nor
malnego niezdolnego do rysunków. Aby 
osiągnąć dobre rezultaty, trzeba tylko 
trochę aachętv. Ale i tu, jak wszędzie, 
gdzie o nią chodzi, trzeba sztukę braó 
powrażnie i -nie szczędzić mozołu dla 
przezwyciężenia teohnicznych trudności. 
Trzeba na to dobrych wzorów i sił od
pow iednią przygotowanych. A do wy
tworzenia odpowiedniej atmosfery arty
stycznej powinien być przygotowany ca
ły personel. Kierownik szkoły zwłaszcza 
ńjusl m ie ć  p e w n e  w/robienie arty- 
aąyeaaa.

Obole atmosfery artystycznej yogó- 
le i w szkole w szczególności, ’ tkecim 
środkiem wychowawczym w sztuo S3 
nasze szkoły artystyczne. Mowa d na' 
turalme tylko o szkołach artystycjiycli 
prowincjonalnych. Pobierają w nich 
wykształcenie młodzi adepci sztuk, z r  
nim zdołają wyjechać ua stud ja sjecjal' 
no. Zadaniem szkoły artystycznej pro* 
wincjouałuej jeat przedewszystkion n» 
paczyć młodych talentów, dopomagaj;ł,c 
do ich rozwoju. Drugiem zadani ok tyci1 
szkół je s t pomoc w rozwoju .artysty,^* 
nym ośohom, związanym z miejscem ko* 
ni eczuośoią zarobkowania.

Jakim więc warunkom {muszą od' 
powiadać te szkoły? Nie powinao by  ̂
tu ani cienia blagi. Powtarzam 10 dl*' 
tego, że właśnio wr dziedzinie sztuk i1 
joj nauczania najłatwiej je s t łu d z i/  
bfąd wprowadzić w skutek małego uśw^' 
domienia ogółu pod tym względem. Kif' 
równik szkoły więc musi być sam 
trawnym artystą, poważnie biorąoF 
sztukę i swoje zadanie. Co do metojW 
obowiązuje tu przedewszystkiem zasan  
(przeciwna zasadzie badania naukov^ 
go): od ogólnego ku szczegółom.

Uogólnienie jako -wyraz indy w i o11, 
alności — jest to ' styl. Im wybitniej®*, 
indywidualność, tem oryginalniejszy stf 
Styl zaś—to talent.

Wynika stąd dalej, że klerów»1 
szkoły artystycznej nie powinien kręp^ 
waó indywidualności ucznia, ani n a ^ 1; 
dać swojej: powinien jedynie k ię r o ^  
rozwojem zdolności ucznia, zapobiegaj^ 
zmanierowaniu (naśladowaniu, nicszc*,j 
rości, bladze). Bo w sztuce — szę^S 
sumienność i skromne uświadomi^L, 
sobie ram własnego taleiftu—to wszy®* ^ 
Jest to naturalna atmosfera ro/.w'°J 
każdego artysty.



| W a ! ! < a  z  a l k o h o l i z m e m  w  5 * a *  

n a c h  Z j e d n o c z o n y c h .

W e d łu g  k r o n ik  p o lic y jn y c h , w  z w i ą i "  
*u  ï  z a k a z e m  u ż y w a n ia  a lk o h o lu  w  S ts -  
#3ch Z  e d n o c z o n y ę h , d o k o n a n o  ta m  o d  
kwietnia d o  30 w r i c ś & a  r. b . 8 9 8  a r e s z t o 
wań i s k o n fis k o w a n o ' 0'->,587 b u ie te k  z  
trunkam i w y s k o k o w e m u  4 3i» 1 b e c ' ,  1 1 3 9 0  
w r z y ń , 1 7 4 4  k o n e w e k  a l k o h o l u , e r k r e s iu  
"«n o  18Fj2 s z y n k ô v 'î  i>55 h o t e ló w , 68 re 

ttauracyj i 25 p r y w a tn y c h  mniesz :a ń .

P ro sim y  Szanownych Prenume
ra to ró w  o niezwłoczne w p łacen ie  
zaległej i bieżącej prenumeraty naj
później do 15 b. m., gdyż po- upły
wie togo  terminu zalegającym zmu
szeni będziemy przerwać ekspedycję 
pisma.

H. Miller 
Jakób Nachomi» 
Pąjseoh Klein 
J. Zoberman 
A. D. Gottesdienst 
N. Manela

dawniej AUE9I«
JSft 146 Piotrkowska t e  140.

p « l«ea  w ie lk i  w y b ó r  d z w o n k ó w , e le m e n tó w  i  b a t e r y j  d la  
* y g a a H « a c jl.  I . a m p k l  k ie s z o n k o » » ,  f e l a t k a  « le k t r y o r n * ,  
p r y m a ty  t  In n e  m a s z y n k i  n a fto w e . M a s t y n k l  do s l r a y t « -  
n !» 1 w s z e lk ie  a r t y k u ł y  d o  i r t s t a la c y j  g & z o w y a h  1 e le k 

t r y c z n y c h .  CEN’ Y  H U R T O W E .

Znane z e  sw ej dobroci

Pabjanicka 59

WIELKI PIWO
Płfzeńskfe i Monachijskie

Kto się ubiera
V3

CtoścIJuitshim tfotnu Bbieria tfsmsKIcli
A. C A B A N E K

w syfoiaaoli
z dostawą do domu.

•1 . N a p ió r k o w s k ie g o  o r .  49 
(d a w . 8 t  Z a rz e w s k a )  

f i l i a  P io t r k o w s k a  275.P k trk cw sk c  Ne 69.
POLECA ZE SKŁADU:

Paśy skórzane „Balata“ we wszelkich 
szerokościach, Pikiezy, czółenka, Troki, 

~ Bizę, oraz wszelkie artykuły dla potrzeb 
fabrycznych.

Komedja w 2 aktach.
Początek Koncertu o 2 po poł, 

Toatru o 6 po poi Lecznica lekarzy specjalistów
u l. P ic t r f c o w s  o 17 (drugie podwórze) 

Przyjmuje chorych w e wszystkich specjal
nościach od godz. 9 do 8 po poł. 

Operacje i opatrunki od umowy.
Cena za poradę 500 mk.Cegielninna JÊ 70.

Zapis kandydatek 19. 20, 21 czerwca od g. 11- 
Egzaminy „ 22 czerwca o g. 8 r.

Dyrektor; H. OSTROWSKI,

Poszukujemy zdolnego, samcdzielneio 
3 0 L

do robót żelaznych, oraz doświadczonego
S P A W A C 2 A

Ł ó d ź f u l .  V i ô l o z a A s ' c t a  I G 3 ,  f a b r y k a «

W wielkim wyborze nowości sezonowe-:
najmodniejsze wełny: knmgarny, bostony, sze
wioty, sztrajchgarny, półwełny, alpagl, woale, 
saiyny, etaminy, zefiry, płótna, półpłótna, ma- 
dapolamy, obrusy, serwety, kapy, firanki, chu
stki, trykotarze, pończochy, rękawiczki, galan- 

terje, krawaty, bieliznę, obuwie. 
KONFEKCJA: wielki wybór palt, kostiumów, ubrań. 

T o w a ry  w dobrych gatunkach. I Ceny najprzystępnlejsce! 
Poleca Chrześcijański .JARMARK ŁÓDZKI* 

Piotrkowska i i  44, I I-e piętro!
— — W ezasie obiadu magazyn otwarły. — — 
UWAGA. I Ze sklepom n a  parterze nio mamy n io  w p ó ln e g o .

Obrączki ślubne
duży wybór, wszelkie fasony, gwarancja za złoto.

Zegary, zegarki, pierścionki, kolczyki— 
nąj taniej kupić inożna:

B rzezińska IO, JAJ PLACEK,
Przyjmuje się wszelkie reparaoj« w zakres zegar- 

mlstriowstwa 1 jubilerstwa wchodzące.

>1 oraz materjałów technicznych
H dla wszelkich gałęzi przemysłu

I S a i ER. i a h a r i e r
I  P i o t r k o w s k a  N k  2 5 .

BIURO TECHNICZNE J A K U B  E I G E R
ŁĆDŻ WARSZAWA

Kilińskiego- 89. Tel. 10.92. — Źórawla 4a. Tel. 240.92. 
Poleca z e  ekładu:

f ii . V skór:.ano, PASY .BALATA*, TROKI surowcow« 1 
perska:uentowe, DJCZE (Schlagrlemen), WOSK do pasów, 
PŁYTY u8zc7.. „MOORIT" i „KLINGERIT*, PŁYTY gemowe, 
PŁYTY azbestowe, SZCZELIWA do wody, pafy i włazów 
kotłowych, WLŻR partiane do hydrantów, SZKLĄ wotfowek. 
oryg. KLINGERA orai inue artykuły techniczne, niezbędne 

, dla potrzeb fabrycznych.
! !  R ęc zn e  a p a ra ty  do gaszenia ognia ,.P e r k e o “  1!

Lecznica choróla zębów
Lekarza-dentysty H. PBIISS

1 4 5 . P io trk o w sk a  1 4 5 .
p g r  Cła It3a*y rob otn iczo  j.

2 n  p l o i n b o w e i i f e  o r a r  » p r a w i e n i a  z ę b i »
-n-r-^nr -̂ o f l r i ł o  y rc «? ? ï:? î t î î k ' r / ,  KHraraats*:

ul. Saw pot Nr. 20.
Poleca laski, parasole, podpinki, szpilki 
fantazyjne do włosów, grzebienie, papie
rośnice, krawaty z własnej pracowni. 
Wszelkie reparacje i krycie parasoli.



„ P R A C  A* — is czerwca Ni 18t

Peau na cześć miłości 1

9 1Ilá&YJSE'P GKOBOWIIC
Największy film świata. £ W ! | A  [ W 1 A V  E ^ n a  M lore«» , Conrad U t w o r y  m u z y c z n e  o r k i e s t r y  s y m f o n i c z n e j

W rolaoh głównych »VI IM  IVIM  I  , V * id t, O laf FBneo i inni... Pod kierunkiem p . L E W A K A .  —  —  —

m m m m
. Kino CORSO

Początek przedstawień: 0, 7 i 9.16 w., w święta i niedziele o'g. 8, 5 ,7  i 9.15 w 
Passe-partout i bilety ulgowe, prócz urzędowych i prasy, nieważne.

wppOTnnw
P oras U sły  w Ładzi. l-saia S e r ja

Z ie lo n a  2 . S frze ib a  i Lasso 6 częśc., w roli głównej Edsli© IPoS®
K . I K T O

JUJLL

(Spółdzielni Pracowników Państwoijcl) 
ul. Sienkiewicza Aft 40.

Dziś i dni następnych*

^N ajnow sza a tra k c ja  A m eryki

Królewicz
w roli głównej przepiękna Kathlen Williams.

i v  ■ • . .  ;  ?  . ' P
Niezwykła treść! Nieporównana gral Muzyka pod kier. Z. Sandomierskiego.

P o czą tek  p rzed staw ień  w soboty , n iedzie le  1 Awi^ta-o g*8, w  dni pow szednie o 6 p .p M o s ta tn i seans o 9.16 wieca. 
Ceny m ie jsc  n isk ie . D la u rzędników  P aństw ow ych  sp ec ja ln a  zniika 60 proo. za w y ją tk iem  sobót, niedzie l i świąt.

O T O l C v O i ’ C v O i i O i C

Kino

ul. Przejazd 34.

£see® eee® ee

Od wtorka dn. 18 do irtedzleli dn. 18 czerwoa r. b.

wyświetlany będzie piękny obraz p. t,

Patrol o północy nadzwyczajny dramat w 5 aktach osnuty na tle 
policji amerykańskiej z chińczykami wykazujący P®*" 
ną męstwa 1 pomysłowości działalność tejże. — ^

b le n lo e  p u b i lo in o ó c l  Thomas, H. Ince.
Mad

program Nasze bogactwa ha podkarpacko.
Oeny m lojso niskie. Oeny m ie jso  n isk ie .

Największe w Łodzi

Konstantynowska 16.

Od dnia 13 czerwoa do 19 czerwca r, b.
Wielki wschodni„ film w 6-ciu aktach p. t. I

W płomieniach Sahary
W rolach głównych: GBRALDINA FABRAIJ. i LÓU TELLEGEN, którzy stworzyli dzieło, które 
Iwlat oały wprawiło w laehwyt. — — — Zdjęć dokonano w Egipcie i w pustyni Sahary.

UWAGA. Ze względu na artystyoiną.wartość filmu—dla dzieci i młodzieży dozwolone.
Początek od god*. 7 wleci, Ceny miejsc nizkle.

D E N T Y S T A

E. KOPROWSKI
P iotrkow ski! 35.
t fo d a . n r i y j t ó  o d  10 — U 

t o d  4  —  7, p ró e c  n l e d i t t L

¥  SZUNMCHER
c h o ro b y  s k ó r n e  1 w e n e ry c ia e  

t-o d * .  p r s y l. :  5— 7, w  n le d s ., 
¿ w ię ta  od  11— 1 po  p o t  

BBNKDYKTA }* l.

"Dr. CHYLEWSKI
Słowna 61, róg ul. Kilińskiego
C h o r o b y  k o b i e t  i a k u s z e r j a

P r z y jm u je  od  9 — 10 i  6— 7.

Dr. med. BRAUN
S p e c j a l i s t a  

Chorób wenerycznych, s k ó r -
».yeh, m o c z o p lc io w y c h .

P r z y jm .  10— 1, &— 8, p a n i*  * —  i  

Południowa 23.

Dr mad.

LEKARZ WETERYNARJI

T. Wysocki
uł. W schodnia BI.

N A J N O W 8 Z B  M E T O D Y  
O c h ro n n a  lf tc a e n l«  p s ó w  r u o -  

w y o h  y fr .o d  n o a a c ie n ą  o r a i  
a re e e p le n te  fn n jro h  d o m o w y c h  

s w le re ą t ,
G o d z . p r a y ję d :  8— 10 l  6— 8

Białe towary
j a k  m a d a p o U m y , 
p o ś c ie lo w e ,  rq ó a * 
nlkf, pm śotera- 
d ła ,  o b ru s y ,  fa r tu *

Dr. Dutkiewicz Dr. FIÉ Skosiewicz
Ordynator Szpitala Miń

skiego dla chorób skórnych 
i wenerycznych, 

Piotrkow ska BO.
P r a y jm o J * :  o d  U  t o d  4 — 7

ul. A ndrzeja II.

c re to n y , 
na , s a ty n y ,  

. r, k o r t y ,  sa
r n a ,  s s s w lo  t y ,  ę# ]»
g i t  o b u a tk l ,  n a b y ć  
t y l k o  w  s k ła d a ła

(p o i firmą

J U T R Z E  M M '
O z l . l n .  M i 3 6 .

t a n io ,  b o  w m ie s z k a n iu  
p r y w a to . ,  m a ły  s y a k  d o 

ż y  o b ró t.
U w a g a : H a c d la ją e y m  

r a b a t .

Choroby skórne Iwoneryozns.
p r*y j< 4 »  od  g . 0 — 11 ra n o  

-7  l  p ó l  p o  p o ł.  P a n i#  
od  g . o— 0 p o  p o i.

far/:
SAHOAŁKI

D o m o w e  t p łó c ie n n e  b u c ik i  
t a n i *  1 t rw a le  p o le c a
Magazyn francuski 

da w . Pe te r a l i * «  I  S e b n o łk a
P io t r k o w s k a  9 1

O ERTYSTA

R. Glik-liberman
G ł ó w n a  9 .

P r i y jm u je  o d  g  9 r. do  8  w, 
bea p rs e rw y .

Dr.jS. Sznittkini
P io trk o w s k a  W* 14. 

C h o ro b y  w e n e ry e c n e , s k ó ro « , 
w ło s ó w  I m o c s o p ło lo w e . 

P r a y jm a je : od  g . 9 do l t  ra n o  
1 od 6 d o  8 i  p ń ł.

Dr. med.

Z n a n y  Z a k ła d  ta p łc e rs k o - in c b lo -  
w o - d e k o r a c y jn y

8 . G A B A Ł Y
u l. N a w ro t  Si 8. 

P r a y jm n je  w s s e lk le  o b a ta lu n k t ,  
w o h o d z ą c e  W z a k r e s *  fa o h u , a 
t a k i *  p r z e ra b ia  s ią  m e b le  1 m a - 

H r t e e ,  z a k ła d a n ia  d o k o r a o j l .

„CZYSTOŚĆ“
P IO T R K O W S K A  44. 

P r z y jm u je  w s z e lk ie  r o b o ty ,  
w ę h o d s ijc e  w  z a k re s  o v k l ln o -  
w a n la ,  t r o c ln o w a n la  I f r o te r o 
w a n ia  p o s a d a e k , o s y s z c z e n U  
w y s ta w  1 o k ie n ,  s p r z ą ta n ia  

b iu r ,  to le s a k a ń .
O B N Y  U M 1 A B K O W A N E I

Krawiec cywilno-wojskowy

J. G R I N E R
Konstantynowska 68

przyjmuje wszelkie roboty 
krawieckie, zn aczn i«  

ta n ie j n l i  w sz ę d z ie .

Adolf Enqel ."“ TL8”  Zygmunt Solc
** 1 * 1 1 1 /  n  f l  P  A  O  1 /  1  C h o ro b y  s k ó r n e  i  w e n e ry c z n e

u l .  A N D R Z E J A  i *  9, I  d. 
S o d a . p f i» l« (5  o d  10— 11 a i t l  o j  
6 — T 1 p j f ,  d la  p a il  o S  6 —, *  
w ł Swtats oj 10—12

cfcoroby kobiece i akuszerj*
r  l-go Mija 3, r<ij/Dlugi*j Si.

Przyjmi ê od 6 do /.

6LIK- ROßflCKfl
Główna Mi 5.

P r a y j» w >  i  # 4  1 ^ - t  1 od • — t .

Z dolnego
b u ch a ltera
przyjmie Hurtownia 

Spółdzielcza D. O.K.IV. 
zgłoszenia osobiste

od  godp,. 9— 1S 1 o d  16—  1*.

G da*ska 01.

Z«ïMd W|«wMaki w t'.iííí.

Pokoju umeblowa-
n o n * a  1 d o g o J e e m  w e i 
J l t f g U  w  ś ró d m ie śc ia  p o *2®” 
k n jo js p o k o ja y ,  s a » o tn y  u rzę  i» 1*' 
Z g io s ie a ia  w  A dm . .P f» c y  *, 
ł l g l e l  1 m ir .  S t  9'»2186- ^

tJrzybiąkal feię pfê
do  p a lo w a n i* ,  fclaty, ła ty  b fu *? °  
w e, o g o n  k ró tk i ,  n l. Szos* Pafci^ 
« ¡ c k a  43 , m . i . __________ 1613_

Ogłoszenia drobne Potrzebny kowal,
------------------------------------------------------------ a le lm ic b  i  c h ło p c y  do n ia k iy » *(Dom do sprzedania 62- ,53̂
drewniany. 22 ł. dlugl Uł.szer.,
4 1 pó ł ł  w y io k . — w  a a le ty ty m  
» ta n !* , n»i ro z b ió rk ę , s k ła d a ją c y  
s f f  t  4  m le sa k a ń  c a  d o le  t 2 na 
g ó rze , s d o la y  na  c z w o ra k , gm in a  
W is k ltn o ,  po w . Ł ó d z k i,  w ieś  
O ld m ró w , O . G ru d k ę . 1529— 1 
1̂ 01201 W ila e lm  z a g u b ił p a » i-  
1  p o r t  p o ls k i ,  w y d a n y  w  P a - 
bja g ic a c h ._______________  _ _ _ _

Gremplarka trdS„a;L0'
t M  d o  z e s p o łu  3  z g rz tb la re k  *  
k o e fa n j; .  P r z ę d n ln la  W ię o n i!,
S k w i t o i a  9. 15"8—5
K r f ł w i i U *  Pr *y)mu.e •* zel- 
lY i U I C O  k |9 roba ty  po ce
nach bardzo p rzys tępnych ,  ul.
Andrzeja 44, B ro n is ła w  Jarz*!-
b o w s k i.____________________ 1482— 8

tfiaciowsM Fracclsiek V»Rn- 
blł <io*ód ssobtsty, wydaay 

i gm. l.uboiyfi, pow. Koto, wrz» 
z karta D o w o is n i^ , wydaną pr/ez
P. K. U. K onia._____ _̂_ 1 J 9 9 - 3
iJ z y d ło w s U t F e lik s  z a g u b ił dV 
^  w ó d  o s o b is ty ,  w v d a B y  w  
Łodrł. ' ISO*/—3

Ki t t e r ó w c a  M e U a ja  zagoW |* 
cn a try k u l* , w y d a n y  *  

s tw o w e ] S z io t y  H a n d lo w e ) i '®  
s k le j l ó i i . _________________^

U r z ę d n ik
je  p o k o ju  « m e b lo w a n e g o  w 
m ieśc in  z  dogodnem  w e jśc ie “ -' 
Z g ło s z e n ia  w  a d m ln . ,i
oka z ie . 1 m k. 902180 . 1505rT

Zamienię £?.“&«>
z Jednego p o k o ju  s k a c l in l ł  *  Ł 
le k t r jc z n e m  o ś w ie t la n ie m  o a  >* 
k ie i  samo lu b  te ż  pa d w a  P<>*°
ja  z k u c h n ią , w ia d o m o ść  P! i u 
n l .  P o m o rs k ie j H  107 u E u g ie6, 
M is la k o wej. . ^

Za g in ą ł p a szp o rt p o lsk i, w y d 61̂  
W Ł o d z i,  m e try k a  I W ir ta  p® 

w o ła n ia , w y d a n a  p r z e t  P . K* v ' 
L ó d i,  na Im lą  S ta n ls ła w i *’V r i
* ł  z w s k ie g o.________________
r/a g iB Ą t  p a szp o i . n i m ilę  

k a d ji E o :z ic '‘ t? n f j,k a a 11 Boczt«-wnij, 
p rz e z  V I I I  m y  k o m is » r j« t P■ K  
w  Ł o d z i.  *

tTScioñó w drt»fc*r«t .Prars* Prtaiaul &. o r t iîiw iâ r ’ î l a i a y  1‘ A W S f a  U U B A r ^ l Â t v


